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Wychodzi codziennie o godzinie 7, 
mu, Z wyjątkiem poniedziałków 
i dni poświątecznych. 
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Lwów d. 21. kwietnia. 
(Sprawy bieżące.) 


Mianowanie dr. Ziemiałkowskiego mini- 
strem bez teki, jest już faktem dokonanym. 
W ostatniej chwili usiłował namiestnik hr. 
Gołuchowski skłonić delegatów galicyjskich 
którzy przybyli do Wiednia na uroczystość 
zaślubin arcyksiężniczki, ażeby teraz weszli 
mapowrót do Rady państwa. W ten sposób 
galicyjski minister bez teki zyskałby pewną 
niejako podstawę. Nie powiodło się jednak 
jego usiłowanie, jak nam donoszą z źródła 
bardzo wiarygodnego z Wiednia. "Tylko dr. 
Czajkowski i naczelnik wrzędu powiatowego, 
p. Szczepański, przemawiali gorąco za wej- 
ściem do Rady państwa. Podsuwano myśl, 
akeby przynajmniej część jedna weszła do 
Bady państwa, ta część, która była w mniej- 
mapści przy głosowaniu, gdy toczyła się kwe- 
sija w kole, tj. aby zerwano sołidarność naro- 
dèsa którą się dotąd delegacja nasza 0d- 
ła, z jakichkolwiek składając się Ży- 
w. Wątpimy jednak, ażeby pojedyńczy 
kowie tej mniejszości, zdobyli się na 
krok. Czy po nieudaniu się wciągnięcia 

ji do Rady państwa dr. Zlemiałkow- 
zaraz tekę ministerstwa bez teki, 
lab czy objęcie to odroczonem zostanie, aż do 
zamknięcia sesji Rady państwa— nie wiemy. 
Zdaje nam się jednak, że prędzej to osta- 
tnie się Stanie. Pierwsze zaś tylko wtedy 
byłoby prawdopodobnem , jeśli p. Czajkow- 
ski, Szczepański, i jeszcze dwóch lub trzech, 
którzy jadnemć z nimi chodzą drogami, we- 
r 1, "MAJ pańatwa. Wtedy bo- 
było można przynajmułej 
fikcję, ze pewna część reprezentantów Gali- 
cji przeszła do obozu p. Ziemiałkowskiego, 
zerwawszy więzy, które terroryzm większości 
na nią włożył. Lecz czy w tych dniach czy 
dopiero z końcem miesiąca dr, Ziemiałkow- 
ki obejmie tekę ministerstwa bez teki, to 
jednak w niczem nie zmieni kierunku w 
jakim pójdzie większość sejmowa posłów, 
która się dnia 7. maja zbierze we Lwowie, 
ani też nie zmieni kierunku w jakim kraj 
idzie. 

Lojalność wobec korony, stanowcza opo- 
zycja w obec Rządu centralistycznego i cen- 
tralistów, będą i nadal chorągwią, której wy- 
rez tala delegacja i liczne adresy wszyst- 
kich prawie Rad powiatowych i innych kor- 
poracyj. 

Liberalizmem chwalą się centraliści, a 
jednak większość przeważna centralistów u 
chwaliła ustawę o zawieszaniu sądów przy- 
sięgiych, która jest niczem innem, jak tylko 
unicestwieniem sądów przysięgłych. — Mała 
tylko liczba, bo szesnastu w lzbie posłów 
głosowało przeciwko tej ustawie, a tylko 
dwóch głos zabierało przeciwko niej. Tyle 
przynajmniej sromu miały jednak dzienniki 


Kronika krakowska. 


(A propos pisowni wszechstowinńskiej wspomnie- 
mie a ortsgrafi payhojeńskiej, — Sprawozdanie 
z pównego posiedzenia, które się odbyło nie w 
Krakowie | wiadomość o incem, które się w Kra- 


kowić ma odoyć. — Stenografia i wstrzemięźli 
wość, — Igły i widły, — Pan Kremer i Ma- 
thawel. Humor i polityka, — Komisja dorad- 
cza tóatralua i zsangspassy, — Autor w mie- 


przemakalnym płaszczn j kolporterja książek. — 

Do jakiego Świętego podobni są ludzie, którzy 

jeżdżą po Gelieji. —. M-je studja przygotowaw- 
cze, ażebym mógł pisać o Rienzim). 


b Gazeta Narodowe, jak mamę kocham, 
nię me serca. Dr. Rzepecki z Poznania już 
ol tak dawna Wzywa wszystkie większe pis- 
ma polskie, aby przedrukowaly sprawozdania 
z posiedzeń komisji ortograficznej poznańskiej, 
i prośby jego uderzają o zatwardziałość wa- 
azą jak groch o Ścianę. Nie oceniacie chyba 
niezmiernego wpływu tych obrad na nasze 
obecne położenie I przyszłość naszą narodo- 
wą.. Przedstawcie sobie tylko sytuację: z 
jednej strony rząd pruski, zabraniający uczyć 
Polaków w języku polskim nawet religji, — 
2 drugiej strony ks. Malinowski z p. Rze- 
peckim, stawiający przenajróżniejsze wnioski, 
ażeby tychże Polaków jak najprędzej odu- 
czyć tegoż jężyka, a stworzyć im nowy, ni- 
gdzie i nigdy jeszcze, począwszy 0d abeca- 
dła, mie używany, mający zatem przyszłość 
przed sobą, bo cóżby miał, kiedy przeszłości 
ładnej nie ma?.. W środku, większość ko- 
miaji z trudnością utrzymująca dotychczaso- 
wy stan rzeczy, i Odrzucająca wszystkie te 

sda, już że niedorzeczne, ale niebezpie- 
czne Wnioski. Czy nie widzicie nic tragiczne- 
go w tej sytuacji komicznej?.. Mnie ona 
przypomina, — że 420 lat temu uczeni człon- 
kowie jakiejś komisji ortograficznej, radzili 
sobie spokojnie w soborze św. Zoñi w Kon- 
stantynopolu, jakby to było dobrze zaprowa- 
dzić grafikę panheleńską, a tymczasem Ma- 
homet (nie prorok, ale ten drugi) wziął, 
przyszedł, przysłuchał się ich obradom i tak 
sobie w nich upodobał, że postanowił nie 
wychodzić już więcej z Konstantynopola. Od 
tego czasu Grecy mieli grafikę panheleńską, 
jak Attah i prorok jego Mahomet przykazałi. 
Każdy basza pisał im na skórach co chciał, 
ale pisał jednakową pisownią — batem, u 
serca ich radowały się wielce, gdyż była w 
tem konsekwencja i jednostajność. 


centralistyczne półurzędowe, lub popierające 
dzisiejszy rząd z innych powodów, iż nie na- 
padły obelgami, ani tych dwóch mowców, 
Rechbauera i Fuchsa, ani tych szesnastu, któ- 
rzy głosowali przeciwko tej ustawie. — Do- 
piero gdy ks. Czartoryski Konstanty w Izbie 
panów wystąpił przeciwko tej ustawie, wy- 
powiadając wprost, iż jest ona właciwie znie- 
sienie lub pozbawieniem wszelkiego znaczenia 
sądów przysięgłych i że nie powinno się da- 
wać żadnemu rządowi władzy do zawieszania 
sądów przysięgłych, uderzyły bezwzględnie 
wszystkie dzienniki centralistyczue, nitwet naj- 
libelniejsze, na niego. Książę Czartoryski jest 
Polakiem i księciem, więc musi być klery- 
kałem i feudałem. z tego więc tytułu opada 
go ta zgraja pismaków zaprzedanych, podsu- 
wając motywa reakcyjne jego opozycji prze- 
ciwko najnieliberalniejszej ustawie. Jak wia- 
domo, obadwa Czartoryscy, Jerzy i Konstanty 
wcale nie są klerykałami ani fendałami, 
przeciwnie, od najmłodszych lat wyrobili 30- 
bie pod względem religijnym i społecznym 
jak najliberalniejsze zasady i takowe w sej- 
mie jawnie i otwarcie wypowiadałi, łącząc 
się zawsze z najliberalniejszem strontictwem 
sejmowem. To nawet pozbawiało ich wpływu 
i znaczenia n pewnej części arystokracji pol- 
skiej, która im zarzucała wynarodowienie, a 
przejęcie się liberalizmem wiedeńskim. My 
wdzięczni jesteśmy ks. Konstantemu Czarto- 
ryskieku, iż gdy po ustąpieniu delegacji na- 
szej z lzby niższej, nie mogł tam się głos 
polski odezwać przeciwko ustawie 0 zawie- 
szeniu sądów przysięgłych, przynajmniej on 
w Izbie panów dał Świadectwo, iż opozycja 
Polaków przeciwko centralistom wcale nie 
opiera się na reakcji przeciwko liberalnym 
ustawom, lecz przeciwnie, żg Polacy byli i 
są zawszs za swohodami polityczuemi. — 
Centraliści zaś uchwaleją liberalne ustawy 
wtedy jedynie, gdy niemi podkopać mogą 
rzeciwników swoich, a odwołują te same li- 
eralne ustawy, lub uchwalają najniejiberal- 
niejsze, jeśli takowe za broń przeciwko opo- 
zycji służyć mopą. 

Nieprzyjacielowi buduj złote mosty do 
odwrotu, lub do pojednania się z tobą: mó- 
wi przysłowie. Br. Schmerling zaś wprost 
przeciwnej trzyma się zasady, Dostrzegł on 
w regulaminie, uchwalonym przez Izbę niż- 
szą, że niema tam przewidzianego wypadku, 
czy posęł traci mandat, jeśli składając przy- 
rzeczenie na konstytucję przy wstąpieniu do 
Rady państwa uczyni jakie zastrzeżenie. 


A ńuż opozycja anticentralistyczna zech- 
ce z zastrzeżeniem składać przyrzeczenia i 
wejść do Rady państwa, a nuż Czesi gotowi 
porzucić abstynencyjną politykę i z zastrze- 
żeniem wejść do Rady państwa, i złożyć 
przyrzeczenie na konstytucję. Abstynencja 
Czechów i stronnictwa prawa utrzymała mi- 
nisterstwo Schmerlinga przez lat kilka, ab- 
styneneyjna polityka utrzymała i burgermini- 
sterstwo, a głównie obaliła ministerstwo Ho- 


Niechże zatem wołania dr. Rzepeckiego 
nie pozostają u mas głosem wołającego na 
puszczy, a kiedy Gazeta jest tak na nie nie- 
czułą, ja, w moim kronikarskim zakątku, w 
którym zupełna aużonomja mi słąży, będę ją 
wyręczał i powtarzał w streszczeniu sprawo- 
zdania komisji poznańskiej, 

Posiedzenia XX. Po odczytaniu protokolu 
z poprzedniego posiedzenia i przyjęciu go boz 
zmiany zabiera głos : 

Ks. Malinowki. Stawiam wniosek, a- 
żebyśmy zalecili pisać: Polaci, wialci, ci- 
tryna, cigan it. p. a to dlatego, že nikt 
jeszcze tak nie pisał, wiadomo zaś, Że pierwszą 
zasadą pisma jest oryginałność, Dzieje różnych 
dzikich Jutów uczą mas przytem, Że każdy K a- 
cyk był mielada Kacjk, więc nieprzyzwoicie 
byłoby w pisowni jednego Pod drugiego odróż- 
niać, 

Dr. Rzepecki. Zgadzam się z wnioskiem 
ks. Malinowskiego. 

Ks. Malinowski. Stawiam do mojego 
wniosku poprawkę, ża nia wadziłoby także pisać 
spocziwam, žiję, cziżik, bo racja ma to 
jest taka sama i więcej kropek będzie u góry, 
wiadomo zag, że drugą zasadą pisowni jest, Żeby 
krópki były u góry. 

Dr. Rzepicki. Zgadzam się z wnioskiem 
ks Malinowskiego, 

Dr. Szulc, Mam zaszczyt zawiadomić sza- 
nowną komisję, że w Paryżu uważano, iż po- 
tomność będzie miała zapawna ważniejsza rzeczy 
na głowie, więc postanowiono... 

Dr. Rzepecki, Zgadzam się z wnioskiem 
ks, Malinowskiego, 

Przewodniczący. Zwracam nwagę p. 
dra Rzepackiego, ża to nie ks, Malinowski prze- 
mawia, tylko dr, Szulc, 

Dr, Rzepecki. Ja chciałam tylko oświać 
czyć, łe zgadzam się z wnioskiem ka. Mali” 
nowskiego, a jeżeli dr. Szułc ma powiedzieć coś 
takiego co się ą tym wnioskiem nie zgadza, to 
lepiej żeby nic nie mówił, bo ja się na to niei 
zgodzę, chyba, że ksiądz Malinowaki stę zgodzi. 

Dr. Szule (kończy). Postanowiono wy- 
myślić ortografię przyszłości A la Wagner, 

Ka. Malinowski, Stawiam poprawkę do 
tego wnioakn, żaby było prziszłości mia 
przyszłości. 

Dr. Rzepecki, Zgadzam się z wnioskiem, 
ks. Malin mskiago. 

Przewodniczący. Zwracam uwagę, że 
wnioski ks. M, są własnej jego nauce prza- 
ciwne, 

Ks. Malinowski. 
więc przeciw nim glssowal. 


To prawda... 


będę 


henwarta. Trzeba więc uniemożliwić im wejście 
do Rady państwa i nadał. Więc do regula- 
minu Izby niższej wniósł p. Schmerling po- 
prawkę: aby jakiekolwiek zastrzeżenie przy 
wejściu posła do Rady państwa, pozbawiło 
go od razu mandatu. Zrozumieli dobrze çen- 
traliści myśl p. Schmerlinga i wszyscy co do 
jednego głosowali za tą poprawką, a wat- 
pić nie można, że i Izba niższa t} popraw- 
kę bardzo chętnie przyjmie, Wprawdzie u- 
niemożliwi to raz na zawsze skonsołidowa- 
nie państwa i wszelkie pojednawcze nsiłowa- 
nia, utrzyma wałkę wewnętrzną nadal, ale z 
drugiej strony zabezpieczy nadel panowanie 
centralistów. 


Sobotnia Wiener Zig. umieszcza nastę- 
pująte pismo cesarskie : 

Kochany kająże Auersperg! 

Serdecany współudział, okazywany w 
szczęściu i nieszczęściu w losaćh mojej ro- 
dziny przez wierne ludy moje, objawił się 
znowu z powodu radbónego zaślubin mojej u- 
kochanej córki arcyksiężniczki Gizeli równie 
licznie jak i świetnie. 

Ze wszystkich części państwa i ze wszy- 
stkich kół ludności, od obydwu izb Rady 
państwa, od reprezentacji krajowych, od kor- 
poracji, stowarzyszeń i od pojedyńczych o- 
sób złożono mi najserdeczniejsze Życzenia i 
zapewnienie najszczerszego przywiązania. 

Cenne i pełne głębszej myśli dary, ofia- 
Towane arcyksięźniczce, zachowa ona jako 
drogą pamiątkę z ojczyzny swojej. W prawdzi- 
wie wspaniałamyślny sposób pamiętano o 
ubogich przez dotacje i fundacje rezmaitego 
rodzaju, pamiętano o głucho-niemych i cie- 
mnych, o potrzebującej wychowania młodzie- 
Ży 1 o ubogich narzeczonych. 

Cały szereg fundacji, ¿który nazwać po- 
zwoliłem po imieniu mojej ukochanej córki, 
uwiecznią pamiątkę jej zaślubin wieczystomi 
dobrodziejstwami i uczynią tem dzień rado- 
ény dla mojego damu dniem błogosławień - 
stwa dla przyszłych pokoleń. 

Za tę miłość i przywiązanie wypowia- 
dam z wzruszogem sercem wszystkim i ka- 


żde baa moje podziękowanie i najzu- 
łulejsza uze ge! polecam, ażeby to do 
4 po potmi wiżdongokćt: 


Franciszek Józef m, p. 


Ze świata politycznego. 


Dla powróconyeh, jak mówią Niem- 
cy, na łono rodzinne  Alzato-Lotarynezy- 
ków, zbliża się chwila, w której mają 
również dosięgnąć i ich dobrodziejstwa 
konstytucji pruskiej. Takie były przyrze- 
czenia ks. Bismarka, gle te zwykłe nie 


Dr. Rzepecki,“ A ja będę głosowa! tak 
jak ks. Malinowski, zwracam bowiem uwagę 
szanownej komisji, żę zgadram się z ks. Mali- 
nowskim, 

W glosowanin wnioski 
zostają jednomyślnie , 
zamknięto. 

Jaka szkoda, że Poznań nie ma steno- 
grafów, którzyby te i tym podobne, nið- 
zmiernie ważne i ciekawe obrady, oraz pełne 
głęboko-uczokej bezsensowości wnioski i po- 
prawki jeszcze szczegółowiej i dokładniej jak 
dr. Rzepecki spisywali. 

Ależ bat... Widzę słomkę w oku bli- 
źniego, a belki nie widzę w swojem. Zarzu- 
cam Poznaniowi, Że nie ma stenografów, a 
tymczasem i w Krakowie nie ma ich podo- 
bno zupełuie. 

"Tak się odezwać gotowi czytelnicy, mu- 
szę jednak wyprowadzić ich z błędu, Stena- 
grafów i to weale dobrych mamy w Krako- 
wie. Niewielu ich jest dotąd ale Są; wkrótce 
zaś będzie zapewne jeszcze więcej, usłysza- 
łem bowiem na pewno, Że w przyszią nie- 
dzielę odbędzie się tu zebranie mające na 
celu zawiązanie Towarzystwa stenograficzne- 
go, i Że na to zebranie ma przybyć ze Lwo- 
Wa przewodniczący Towarzystwa centralnego 
stenograficznego p. Poliński, przywożąc ze 
sobą książki potrzebne na zawiązek przy- 
szłej biblioteki tego Towarzystwa. 

Jeżeli gdzie, to w Krakowie sztuka ste 
nograficzna powinnaby się przyjąć i rozpo« 
wszechnić najłatwiej. Nie darmo przecież je- 
steśmy miastem par excellence pobożnem, a 
łatwo byłoby dowieść, że ze wszystkich sztuk 
wyzwolonych, stenografja najprędzej i naj- 
prościej prowadzi człowieka do nieba. Ste- 
mograf jest z zawodu miłośnikiem prawdy, 
bo zapisuje tylko to co słyszy, a gdy mu 
się sekret powierzy, mozna na niego liczyć, ża 
nie zdradzi, prędzej niż na kogokolwiek in- 
nego, bo zapisze go sobie takiemi znakami, 
których nikt prócz niego nie odczyta. Zostać 
zatem stenografem znaczy tyle, co wyrzec się 
kłamstwa i płotek, a p. Poliński zakładają. 
cy takie towarzystwa, to drugi dr. Mathe 
bo organienje asocjacje  wstrzęmięźliwyści 
wprawdzie nie od napsi MISZ WOŚcI 

pojów wyskokowych, ale 

od WEGA fałszu i szarpania dobrej sła- 
wy bizniego Gdyby plotkarki, których, jak 
Ko Ktoś mówił, ma być podobno parę w Erà- 
Ło przystały do mającego się zawiązać 
Owarzystwa stenograficzaego, nauczyły się 
tej sztuki, notowały sobie stenograficznie to 
co usłyszą, a następnie mie powtarzały nie 
z pamięci, l:cz odczytywały ze stenągramów 


ks, M. odrzucona 
maczem posiedzenie 


idą w parze z rzeczywistością. Dziś! b 
wiem oto w Strasburgu na czele zarządu 
gmiunego stoi dyrektor policji, burmistrz 
otrzymał dymisję, a Rada municypalna 
zawieszona. To najlepiej ilustruje bto- 
sunki oderwanych od Francji prowincji. 
dednem tylko dotąd podzielono się do- 
brodziejstwam z ludnością miejscową, a 
to mianowicie, že młodzież alfacko-lota- 
ryngska braną już jest w rekruty, ale 
że Alzato-Lotarynczycy nia chcą słyszeć 
o bratnim związku z Niemcami, dobro- 
dziejstwo to więc jest tylko dlań przy- 
krem ciężarem. 


Nienawiść zdobi serca nowych pod- 
danych cesarza niemieckiego, a kąsek 
ten, którem zrobił mu Bismark prezent, 
moża go jeszcze bardzo wiele kosztować. 
Austrja po wielu kłopotach widziała się 
zmuszoną wyśuć z Wenecji. Alzacja i bo- 
taryngia to mają znaczenie dla Prus, co 
Wonacja dla Austrj. Po stu latach 
skrzętnych zabiegów, każdy a rozsądniej- 
szych Moskali chętnie odstąpiłby znaczną 
część zabranych ziem polskich, aby tylko 
stanowczo rozwiązać tak nazwaną kwestję 
polską. Spiski różnych rządów przeciwko 
Polsce na nic się nie przydały, bo przy 
każdem wstrząśnienin sprawa polska po- 
rusza sumienia nieczyste i każe się dy- 
plomacji liczyć z sobą. Bismark olśniony 
tryamfami, zaślepiony w żądzy zdobyczy 
nie umiał korzystać z tych doświadczeń 
przeszłości, chociaż wiedział, że za Alza- 
cją i Lotaryngią stać zawsze będzie mi- 
lion  bagnetów franeuzkich, a więc, Że 
one krępować bedą każde poruszenie 
Niemców. Zdawało mu sią wszakże, że 
zabrawszy olbrzymią kontrybucję zniszczyć 
zdoła Francję, że ubóstwo jej nie po- 
zwoli prędko pomyśleć o odwecie, dał 
tylko tem jednak dowód, iż niedostate- 
cznie znał stosunki miejscowa. Francja 
niezadługo spłaci 5- miljardów kontrybu- 
eji, a to mimo, że nie zapominała o 
środkach, potrzebnych jej na reorganizację 
armii. 

Blask odniesionych zwycięstw zaim- 
ponował dyplomacji, rządy schyliły czoło 
przed Berlinem bałwochwąlczo, oddały mu 
się w poddaństwo, nie śmiały niczam u- 
razić i czekały ztamtąd echa — Tymcza- 
sem Bismark i mimo to cznł się sktępo- 
wanym; Z wpływów jakie posiadał nie 


co komu mają opowiedzieć, ileż to igieł, po- 
zamienianych w widły, pozostałoby igłami 
na pociechę krawców i Bzwaczek. Tymcza- 
sem u nas o drobną ale dobrą igiełkę nad- 
zwyczaj trudno, a za to wideł mamy. co ni- 
miara, chociaż to instrument w mieście nie 
na wiele przydatny. Cóż robić |... Może się 
to wszystko odmieni jak p. Poliński przy- 
jedzie. 

Jgieł tak dalece nam brakowało, że 
zjawił się pewien przemysłowiec, który cheist 
pewne widły przerobić w igłę, ale zrobił 
tylko szydło, a i to z worka. wylazło. Przy- 

pusztzałiśmy tutaj, że przemysłowcem tym 

był p. Aleksander Kremer, ale Kraż utrzy- 

muje, że to nikt inny, tylko nieboszczyk Ni- 

colao Machiavelli, Musiała tedy chyba dusza 
Machiavellego wstąpić w ciało p. Aleksandra 
Kremera, coby w każdym razie dowiodła, 
że duszą Machiavellego lubi mieszkać ob- 
szernie | wygodnie. 

Nie można zaprzeczyć, że jest pomiędzy 

p. Kremerem a Machinvejlim rażące pądo- 
| bieństwo. Machiavelli, jak wiadomo, był 

szczególnie cenionym i protegowanym pęzez 
papieża Leona X., a p. Kremer jako prezes 
b. warowni krzyża, nie mógł nie doznawać 
podobnych względów. Machiavellego oska; 
1z0no, Że należał do spisku Soderjnich przer 
ciw Medyceuszom, a p. Kremera, że należy 
do spisku komisji plantacyjnej przeciwka 
płantacjom. Machiarellego wzięto na tortury, 
p. Kremera zaczęto za pomocą prasy naci- 
skać. Od tych dwóch Żyduna, żeby się przy 
znali, Machiavelli nie nie powiedział, a p. 
Kremer powiedział: „Eht to nic!“ Dał słowo 
publicznie w Czasie, że drzewa na planta- 
cjach nie będą powycinane, i dotrzyma tego 
słowa. bo słowo to święta rzecz — po cichu 
jednak myśli sobie: „Poczekajcie! wy mnie 
Jeca prosić przyjdziecie, żebym te drzewa 
ATE I postawi na tem, co sobie po- 
Manowl, bu postanowienie raz powzięte, to 
Jeszcze Świętsza rzecz niż słowo. 

Ażeby dopiąć swego, postanowił p. Kre- 
mer pourządzać trawniki ną plantacjach tam, 
gdzie drzew nie ma, aleje zaś poprowadzić 
tamtędy, gdzie drzewa stoją. Drzewa, o ile 
wiadomo, nie mają zwyczaju usgwać sią bi- 
komu z drogi, więc publiczność używająca 
przechadzki, będzie zmuszoną usunąć się 
przed niemi, albo też żądać, żeby je; za po- 
mocą siekiery usunięto. Takiej polityki chwy- 
cił się p. Kremer i trudno nie przyznać, że 
to polityka bardzo dowcipna. pzzykrem jest 
tylko, że tak zdolny, mąż. „gjąau, musi ndol- 
ność? polityczne ha , plapiqgjach krąkumskach 


wn m | r o o > 


korzystał odpowiednio, bo korzystać nia 
mógł. Intrygami tylko utrzymuje na 
zewnątrz swe wpływy, a tymczasem we- 
wnątrz siłą usiłuje krnąbrnych do loja]- 
ności przymusić. 

Teroryzm nie zawsze skutkuje: Bis- 
mark jest szezęśliwym, ale'nie koniecznie 
zręcznym politykiem. Chcąc przodować 
Europie, dążyć do nowych. zaborów, po- 
winien był odgrywać | wewnątrz tę ko- 
medję jaką gra na zewnątrz. Gdyby nie 
wołał otwarcie : „musicie robić eo ja 
che“, ale czulił się przed wszystkiemi z. 
równo, to nietylko narodowa liberalne , 
ale wszystkie stronnictwa dały by mu się 
wodzić na pasku. Teroryem ma czA8alni 
i dobre skutki, bo otrzeżwia, schlebiunia 
pozorne przeciwnie roztwarza zamęt po- 
jeć, wprowadza w oślepienie: na którem 
najczęściej cierpi godność narodowa. Gdyby 
Bismark mniej rycerskim był wojskiem, 
to łatwiej deszadłhy do celu zakreślo- 
nego, i piskno by mn jeszcze pod adre- 
sem Wilhelma; jakieś bluźniercze pochleb- 
stwo np. „Ty jedyno po Bogu potego, 
która sprawiedliwość wymierzasz często 
doświadczonej narodowości.” 

Żądza grosza w dzisiejszej, społecz- 
ności podkopała rodzinue stosunki. Mał- 
żeństwa nie kleją się nar podstawie uczuć 
serca, ale w znacznej części wyglądają 
na spółki handlowe. Ten duch materja- 
lizmu odbił się i w polityce. Przy takiem to 
Stanie. usposobień społeczności dzisiejszej, 
postępek Lautha, burmistrza strąssburg- 
skiego, ma dość doniosłe znaczenie, Wy- 
godna pozycja nie zepsuła go, dostojeń- 
stwo mie nadwerężyło jego patrjotyzmu, 
Nie poszedł on w ślady za. Thiersem, 
który schlebia  Manteufiowi, a ten wy- 
wzajemniając się w dzień urodzin jego, 
urządza uroczyste bankiety, ale jako 
człowiek zasad nie kłamał uczuciom ŝer- 
"a i jakkolwiek zmuszony był przywdziać 
mundur niemiecki, szezycił się, Że jest 
Francuzem i myśli jak prawy Francuz. 
Strwił za "to dostojeństwo, ale więcej 
jeszcze zjednał serca ziomków, „bo tylko 
5 z dawnych jegu wyborców poszło drogą 
polityki utylitarnej i wyrzekło się z niem 
sałidarności. Oby bnrmistrze nasi w po- 
stępowaniu mśladowałi patriożę strass- 
hurgskiego! 


marnować. Oto wziąłhy go raz Djabeł na 
współpracownika, a nam kogo innego do 
zarządu plantacjami nastręczył... 

Od komisji płantacyjnej, która za po- 
moc drżew pozostawianych na środku alei 
cyrkulację na plantach zatamowić myśli, 
nadzwyczaj łatwe przejście 46 komisji dorad- 
czej teatralnej, która także swobodę cyrku- 
tacji tamuje. Wyohraźcie sobie,że pewien au- 
tor dramatyczny, odziawszy się płaszczem 
nieprzemakalnym z materji zwanej incognito, 
pońtewał w obecnej porze nietrudno o ulewy 
i deszcze krytyczne, chciał odbyć „Wędrów- 
kę po Galilei", ale komisja doradcza kazała 
mu naprzód * przedstawić *awoją marszrutę, 
potem poczynić w niej rozmaite odmiany, a 
a w kańcu wcale puścić się w drogę nie 
pozwoliła- Cóż to u kroć tysięcy?.. czy ko- 
misja” doradcza jest biurem paszportowem 
czy nawet czemś gorszem jeszcze, zeby mum 
wydawać miała jakieś zwangspassy, albo zgoła 
zamykała nas w domu, gdy podeflować 
przed pubłiką przychodzi nam She? Nie 
potrzeba prawnika, deby ndówodnić, jak da- 
lece takie postępowanie komisji doradczej, 
pogwałcjąca wolność osobistą obywateli, 
pod błahym pozorem, że èlf ubywitele są 
autorami dramatycznymi, jest przeciwne usta - 
wom niczym a miesiące grudnia i naj- 
Świeższej natawie o bezpośrednich wyborach, 
na mocy której każdy może sobie wybierać 
„drogę, jaką chce. Autor „Wędrówki po Ga- 
lilei* powinien zanieść rekurs od tej decy- 
zji, do jakiej wyższej instancji slbo też 
skargę o nadużycie władzy sędziowskiej. 


.. Powiadają jednak, że zakaz odbycia tej 
wędrówki po Galilei miat ngruńtowane 
na istniejących przepisach pobudki. Wiado- 
mo, Że w Austrji handel i produkcja żak 
szkodliwych rzeczy jak książki i w ogóle 
wszystko drukowane, otoczony jest szćzegól- 
pemi ostroźnościami, wymaga osobnych przy- 
wilejów, konsensów, podciągnięty jest pod 
różne wyjątkowe opłaty w postaci stempli, 
cet itd. Tymczasem ów autor dram ityczny, 
jak powiadają, nie posiadając na to koncesji 
od wys. c. k namiestnictwa, chciał w swojej 
Wędrówce po Galilei trudnić się kol- 
porterją jakiejś tata „Teki jakiegoś Stańczy- 
ka, której nierozprzedanych egzemplarzy móle 
i myszy jeszcze hie ńojadły, i z tego jedynie 

owodi mäsiay mu odmówić wolnej cyrku- 
lacji. 

Gdybym ja był na miejscu komisji dò- 
radczej, tobym mu tej przejażdźki nie bro- 
nit 'Niechby sobie puścił się w drogu Co 
mila iub dwie mile kazanoby mu płacić my- 
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Wiadomości, które z najpewniejszego 
źródła podałem wam przed dwoma tygodnia- 
mi © postanowieniu zamianowania dr. Zie- 
miałkowskiego ministrem bez teki, sprawdzi- 
ły się co dojoty. Wczoraj miał cesarz nomi- 
nację podpisać. Lecz kiedy będzie ogłoszoną, 
jeszcze nie wiadomo. Dr. Ziemiałkowski ma 
jutro przybyć do Wiednia. Również spra- 
wdziło się com wam pisał o usiłowaniach 
skłonienia delegacji naszej do wejścia jutro 
do Rady państwa. Przybyłych na uroczystość 
zaślubin delegatów obrabiano najpierw poje 
dynczo, a wczoraj sproszono razem i wprost 
im zaproponowano, aby w poniedziałek we 
szli do Rady państwa. Zdawało się, iż gdy 
oponentów najgorliwszych przeciwko temu 
niema Wiedniu, więc łatwo będzie rzecz 
tę przeprowadzić ; ale zawiedziono się 
Ani wymowa hr. namiestnika, ami powaga i 
wymowa p. Szczepańskiego, ani argomenta 
pana Czajkowskiego nie zdołały skłonić wię- 
kseości do powzięcia podobnej uchwały. Po- 
siedzenie skończyło się na niczem, i jakoś 
nie przyjmowała Się nawet insynuacja, aby 
przynajmniej ci, co Są za wejściem do Rady 
państwa, uczynili to w poniedziałek. Słysza- 
łem nawet, że miano telegrafować do kilku 
innych, którzy jeszcze w kole polskiem a- 
świadczyli się jeszcze za pozostaniem bądź 
co bądź w Radzie państwa, i wezwać ich do 
przybycia na posiedzenie poniedziałkowe, ale 
czy to uczyniono, pokaże się później. Wąt» 
pię jednak, aby prócz pana Szczepańskiego 
znalazł się kto, który by zrywać chciał so- 
lidarność. Nawet jak słyszałem, pan Czaj- 
kowski nie chce tego nczynić. 1 

Będziemy więc mieli ministra galicyj- 
skiego w Radzie ministrów, w chw.li gdy 
kraj przeciwko temu ministerstwu znajduje 
się w opozycji. Lecz zdaje się, że jeśli nikt 
z Polaków nie wejdzie do Rady państwa, to 
pan Ziemiałkowski wejdzie do ministerstwa 
dopiero po zamknięciu Rady państwa. Nawet 
bowiem ministrowie dzisiejsi potrzebowaliby 
wejścia kiłku Polaków do Rady państwa, aby 
wobec swego stronnictwa uzasdnić nomina- 
cję ministra galicyjskiego. 

Centralistom widocznie 0 to chodzi, aby 
polski obóz narodowy rozbić na dwa stron- 
nictwa opozycyjne, któreby wrogo przeciwko 
sobie stanęły, na stronnictwo, któreby szło!za 
ministrem galicyjskim, i na stronnictwo opo- 
zycyjne. Czy to im się uda, to wy tam w 
kraju będziecie mogli lepiej osądzić jak ja 
tutaj. 

Z drugiej strony rządowi centraliści czy- 
nią usiłowania, aby przeszkodzić wszelkim 
tworzeniom się dwóch obozów w stronnic- 
twie centralistów. Pierwszą ich myślą było 
utworzyć we Wiedniu centralny komitet przed- 
wyborczy na całą Austrję. Chociaż całe stron- 
nictwo centralistyczne gotowa administracja 
i ustawodawczą centralizację rozwijać do o- 
stateczności, to jednak temu, ćo z 3ystemu, 
centralistycz'iego jako konsekwencja logiczne 
wypływa, ustanowieniu takiego komitetu 
centralnego oparli się centraliści pozawie- 
deńscy stanowczo. Poczęli przedstawiać, że 
niepodobna z Wiednia kierować w$borami w 
prowincjach, które mają: tysiące odrębnych 
właściwości, inne zwyczaje, obyczaje, i inne, 
tradycje. Te właściwości odrębne pojedyn- 
czych prowincyj mogłyby wywołać scysję w 
stronnietwie centralistów i przyczynić się do 
uformowania dwóch obozów. Musiano więc 
w Wiedniu przystać na to, ażęby, każdy. kraj 
koronny miał osobny swój komifet centralny, 
samodzielnie postępujący. Teraz jednak znów 
wiedeńscy centraliści poruszają myśl central- 
nego komitetu na-całą Austrję, chociaż za” 
kres jęgo ograniczyli bardzo. Wiedeński ten 
komitet centralny miałby mieć tylko zadanie 
dostarcżyć prowincjonalnym komitetom cen- 
tralnym funduszów. Tylko wę Wiedniu, wo- 
łają, można zBaczne sumy zebrać na agita- 


cję wyborczą, nałożywazy haracz na banki, 
koleje í wielkie firmy handlowe i. przemysło-! 
komitet - 


we. W samej rzeczy zaś już taki 
centralny tu się utworzył, 4 czynności swoje 
konspiracyjne już rozpoczął. Właśnie teraz 
zajęty jest szacowaniem, jaki haracz na ka- 
żda instytucję, lub na pojedyncze firmy na- 
łożyć ma. 


to, i nimby całą Galicję przewędrował, toby 
go tak omyciło, że wróciłby do domu obdar- 
ty ze skóry, jak Św. Bartłomiej po męczeń- 
stwie, a wtedy dziesiątemu odradziłby pu- 
szczać sią w wędrówkę po naszej. błogosła- 
wionej Galicji. 

To jednak okropne, Że kiedy komisja 
doradczą nie pozwala wędrować po Galicji 
porządnym i przyzwoitym obywatelom kol- 
portującym „Tekę Stańczyka* iinne również 
pożyteczne dzieła, równocześnie pozwala krą- 
żyć swobodnie takim rewolucjoaistom jak: p. 
Mikołaj Gabrino, zwany inaczej Cola 
Rienzi.. 

Widzieliśmy go wczoraj na scenie, i rad- 
bym coś o nim napisał, ale niestety, nie je- 
stem jeszcze odpowiednio przygotowany. 
Sprowadziłem sobie mnóstwo dzieł, traktują- 
cych o nin, począwszy od bardzo starej 
„Histoire de la conjuration de. Rienzi* par 
Jean Antoinie de Cerceaq, aż do niebardzo 
nowego romansu Bulwerą: „The last of the 
tribuns“, Na przeczytanie nie wystarczyło mi 
czasu. Kazałem sobie przegrywać muzykę 0- 
pery Wagoera p. n. Rienzi, i od wysłu- 
chania pierwszej połowy ogłuchłem. Muszę 
czekać aż mnie wyleczą, żebym jej dosłuchał 
do końca. Chodziłem wreszcie do. ks. Goliana, 
ażeby mnie objaśnił, jakiej pokucie kościel- 
nej poddać się będę musial, jeżeli się poważę pi- 
sać o człowieku, który niezbyt grzecznie ob- 
chodził się z kardynałem Annibalem Ceeca- 
no, i został zato przez niego wyklęty.. Nie- 
stety, nie zastałem księdza Golana w domu, 
i będę musiał przejść się Jeszcze raz. je 
mi za tem czytelniey, Że o Rienzim napi- 
szę kiedyindziej, — dzisiaj nie potrafiłbym 
jeszcze ocenić go jak naledy ze stanowiska 
historji, romansu, uftramontanizmu i muzyki 
przyszłości. 

Kraków, 20. kwietnia 1873, 

Omikron, 


Lecz w nowy kłopot centraliści rządowi 
s4 wprowadzeni. Niektóre dzienniki demo- 
kratyczne podniosły potrzebę utworzenia 030- 
bnego obozu demokratycznego, osobnego ko- 


mitetu centralnego demokratycznego dła Wie 4 


dnia. Zatem poszło dalsze utworzenie wspól- 
nego komitetu centralnego demokratycznego 
dla całej Austrji, a gdy w dziennikach rzecz 
tę rozbierano to dopiero, którzy już de facto taki 
komitet demokratyczny się utworzył. Zawiąz- 
kiem jego byli posłowie sejmu niŻszo-austrja- 
ckiego, należący do partji demokratycznej, i 
z tego powodu do Rady państwa przez rzą 
dowych wiernokonstytucyjaych wybrani zo- 
stali Niezawodnie nastąpi i formowanie de- 
mokratycznych komitetów centralnych i w 
krajach koronnych, jeśli nie nda się rządo- 
wym centralistom sparaliżować te usiłowania, 
co dla nich w krajach koronnych jest łatwiej 
niż w Wiedniu. Z tego, co powiedziałem, 
wypływa, iż centraliści dwie rzeczy mają na 
oku głównie zrobić wszystkie opozycje nu dwa 
obozy, i niedopuścić tworzenia się dwóch 
obozów między centralistami. Z czego możua 
wyprowadzić wniosek, jak u nas postępować 
należy. 

Świętorucy z narodnim domem i ze 
stauropigją podali adres do cesarza, z po- 
dziękowaniem za ustawę © bezpośrednich 
wyborach. Centraliści cieszą się z reformy 
wyborczej, iż przez nią panowanie Niemców 
w ,Austrji jest zabezpieczone i wszelkie za 
cbcenia równouprawnienia ze strony innych 
narodowości są raz na zawsze przytłumione. 

więtojurcy zaś w tym adresie cieszą się Z 
reformy wyborczej, pisząc, iż przez nią ró- 
wnouprawnienie wszystkich narodowości do- 
piero wejdzie w Życie. 

Wszyscy sądzili że nadanie br. Schmer- 
lingowi orderu węgierskiego Św. Szczepana, 
nustąpiło za porozumieniem się z węgier- 
skim ministerstwem, i że przed tem nada- 
niem musiala jakaś transakcja i oświadcze- 
nie zajść między p. Szmerlingiem a Węgra- 
mi. Tymczasem z pism węgierskich dowia- 
dujemy się, że nadanie tego orderu nastąpi- 
ło na wniosek ministerstwa przedlitawskiego, 
a ani hr. Andrassy, ani ministerjum węgier- 
skie nie było o to zapytywane. Między Wę- 
grami z tego powodu jest dość znaczne nie- 
zadowolenie. Szmerlinga bowiem znieść nie 
mogą Węgrzy, pamiętając mu ciągle jego 
teorję © utracie praw węgierskich. 

Każda arcyksiężniczka austrjącka idąc 
za mąż za obcego księcia, lub każdy arcy- 
książe przyjmując tron obcy, muszą przed- 
tem zaprżysiądz, iż zrzekają się wszelkich 
praw do sukcesji tak tronu jak i własności 
prywatnej domu cesarskiego. Tę przysięgę 
przed ślubem złożyła i arcyksiężniczka, Gi- 
zela, a Węgry się cieszą, Że formuła tej 
przysięgi; i samo zrzeczenie się zostało obe- 
cnie zmienione w myśl istniejących ustaw o 
ugodzie węgiersko - austrjackiej, i Że jako 
czynnik i przy tem zrzeczenia się brali udział 
tak prezydentowie obu Izb węgierskich, jak 
i prezydent ministerstwa węgierskiego. 

Donosilismy wam, że węgierscy posto- 
wie zaproszeni ně uroczystości zaślubin nie 
wzięli w tych uroczystościach udziału, bo nie 
wyznaczano im miejsca w sali samej lecz na 
galerji. Sprawa ta została załagodzoną, a 
wina cała spadła na ochmistrza dworu. Na 
przedstawieniu w wielkiej operze już posło- 
wie zajęli krzesła parterowe, ale znowu 0- 
brazili się dziennikarze, którym dano miej- 
sca w trzeciej galerji. Lecz nie z powodu 
tej trzeciej gałerji uczuli się oprażeni, ale z 
powodu, iż na tę samą galerję wvchmistrz' 
dworski. podawał miejsca całej służbie dwor- 
skiej wraz z rodzinami. i to służbie niższego 
rzędu, 


Głosy z kraju. 
(Dokończenie.) 


Wedłng katastru wynosi przestrzeń tego 
torfowiska 368 morgów 714 [ ]*,—= 589.514 
sążni kwadratowych. 


Wartość palna oznaczona była jak pier- - 


wej i pokazał się następujący wynik : 

Łopatą wyrabiany ; 

1) Oznaczenie próby z górnego pokładu 
Wartość palna w %, 38'5, ilość popiołu °" 
10, 1 ważnik wywiązuje przy spaleniu cie- 
płostek czystego węglanu na kwas węglany 
8080, 1 ważnik wywiązuje przy spaleniu cie- 
płostek torfu według próby 3110. 

2) Oznaczenie proby z Środkowego po- 
kładu wartości palnej w , 405, ilość po- 
piołu */, 1:6, 1 ważnik wywiązuje przy Spa- 
leniu ciepłostek czystego węglanu na kwas 
węglany 8080, 1 ważnik wywiązuje przy 
spaleniu ciepłostek torfu według próby 3274 

3) Oznaczenie próby z dolnego pokładu 
wartość palna w "i, 4Ł0, ilość popiołu */, 
1:8, 1 ważnik wywiązuje przy spaleniu cie- 
płostek czystego węglanu na kwas węglany 
8080, 1 waźnik wywiązuje przy spaleniu cie- 
płostek torfu według próby 3315. 

Machiną Gyszera wyrobiony : 

4) Oznaczenienie próby z górnego po- 
kładu wartość palna w *, 36-8, ilość popio- 
łu % 12, 1 ważnik wywiązuje, przy spale- 
niu ciepłostek czystego węglanu na kwas 
węglany 8080. 1 ważnik wywiązuje przy 
spaleniu ciepłostek torfu według próby 2973 

5) Oznaczenie próby z Środkowego po- 
kładu wartości palnej w %, 397, ilość po 
piołu pret. 1:4, 1 ważnik wywiązuje przy 
spaleniu ciepłostek czystego węglanu na 
kwas węglany 8080, 1 ważnik wywiązuje 
M spaleniu ciepłostek torfu według próby 
3208. 


Oznaczenie próby w przecięciu ilość po- 
piołu pret. 14, 1 ważnik wywiązuje przy 
spaleniu ciepłostek czystego węglanu na 
kwas węglany 8080, i ważnik wywiązuje 
przy spaleniu ciepłostek torfu według próby 
3176, 1 ważnik wywiązuje ptzy spaleniu cie- 
płostek w powietrzu wyschniętego drzewa jo- 
dłowego 3364. 

Itak 1 ważnik suchego torfu równa 
== 06 do siły palnej prawie jednemu wa- 
żnikowi suthego drzewa jodłowego, a ponie- 
waż jeden sag saćhego drzewa mającego 3 
stopy długości polatąch 21 retnarów wa- 
ły, więt można” przyjąć 22 'tętnirów torfu 
suchego za równowaźnik jednego sąga su- 
chego drzewa jodłowego. 


Jeżeli zestawimy wyżej przytoczone da- | 


ne, to potem łatwo się da i ilość i wartość 
torfowiska obrachować. 

Tak wynosi: 

1) powierzchnia == 589514 [° 

2) grubosć przeciętna — 3 sąźni. 

3) Í stopa kubiczna torfu w pokładzie 
daje 47, f. suchego rytego torfu, a zatem 
jeden sążeń kubiczny 9', cetnar. 

4) Równoważnik jednego sąga drzewa 
jodłowego shchego = 22 cetnarów. 

Cały pokład czyni zatem 589514 >< 3 
= 1768542 kubicznych sążni, albo 1768542 
> 9/4 =- 163509013  cetnarów albo 
18339013], == 743591 sążni wiedeńskich po 
108 kubicznych stóp suchego drzewa mięk- 
kiego jodłowego. 

Na wydobycie tej ilości paliwa potrze- 
ba by zatem 12 do 14 tysięcy morgów lasu 
wyrabiać. 

Powierzchne oznaki torfowisk. 

Torfowiską przychodzą w takich miej- 
scach, z ktorych chociaż nie może woda zu- 
pełnie odpłycąć, ale przecież nie robi wła- 
Ściwych bagnisk, jednakowoż zawsze są je 
szcze tak mokre, Że zwykłe na łąkach ro- 
śliny, na nich nie rosną. W właściwych ba- 
gnach bardzo rzadko się torf znachadzi, 

Torfowiska odróżniają się już powierz- 
chownemi oznakami od, okolicznych upra- 
wionych gruntów i łąk, 

Tak na wiosnę, kiedy gruuta, łąki już 
bujnym porostem pokryte są, leży ma tor- 
fowisksch jeszcze często śnieg a potem po 
kazuje się dopiero bardzo skąpy porost ro- 
Ślin, odsłaniający miejscami żółtawe plamy. 
Oprócz zwykłych roślin torfowych jak: 
Sphagnum, Vaccinium, Erica, Carex itd. Wi- 
dać na torfowiskach także kosodrzew i kar- 
łowate brzozki. 

Dalszą oznaką torfowisk jest jeszcze to, 
Że w suchych latach pod nogami poddają 
się i czuć jakby trzęsienie się powierzchni w 
mokrych zaś latach do kolani głębiej w nich 
ugrząść można. 

Wszystkie te powierzchowne oznaki mo- 
gą jednak czasem zawieść, gdyż zamiast 
torfu można znałeść tylko parę stóp ziemi 
torfowej. Dlatego potrzeba dla pewności, aby 
się przekonać o grubości i jakości torfowych 
pokładów, także w takich już powierzcho- 
wnie się odznaczających miejscach, jeszcze 
według naprzód ułożonej sieci wiercić Świ- 
drem torfowym, który bardzo podobny jest 
do Świdra, jakim się drewniane rury wiercą, 
tylko że ostrze jego nie jest tak szpiczaste. 

Lwów d. 15. marca, 

Edward Windakiewie. 


Przegląd polityczny. 


* Niemey. Kroki rządu niemieckiego prze- 
ciw kościołowi protestanckiemu juź się roz- 
poczęły. Province. Corr. zapowiada reformę 
jego zaprowadzoną przez orgkna państwowe. 
Ma być wprowadzona nowa instytucja kościel- 
nych Rad gminnych, której charakteru je- 
szczę nię znamy, ale która zdąża bez wątpie 
nia do ujarzpęienia protestantyzmu, w. pado- 
bny sposób, jak to Świezo uczyniono z kato- 
licyzmem. Kżeuts Zły nazywa nowy ten 
krok ministra Falka, w obec ogólnego wstrzą- 
śnienia umysłów zuchwalstwem. nie „liczącem 
się z niebezpiecżeństwami potożenia kraju 

Cesarz Wilhelm opuszcza d. 24. b. m. 
Berlin, aby na Krzyż; ©zczewo, Królewiec, 
Wierzbołów, Landworowo udać się do Pe- 
tersburga, gdzie stanie w niedzielę d. 27. b. 
m. po południu Tu i owdzie powątpiewają, 
czy ks. Bismark towarzyszyć mu będzie. My 
jednak sądzimy, że to nastąpi nieodbicie 
zwłaszcza, Że jedzie tam radca legacyjny 
Bilow, który-przy boku cesarza reprezentuje 
politykę. 

Ntowarzyszenia czeladzi w Niemczech 
uorganizowane w celach obrony intersów ma- 
terjalnych i moralnych , odgrywały już rolę 
w zmowąch i bezrobociu. Bebel i Liebknecht 
są reprezentantami ich interesów w publicy- 
styce i parlamencie. Otóż 17g0, zebrali się 
w Berlinie delegaci w liczbie 25 wyznaczeni 
przez 278 stowarzyszeń lokalnych, . liczących 
20 tysięcy członków, 1 uchwałili rezolucję 
aby starać się o udział w wyborach do gej- 
mu i parląmentu i stawić własnych kandy- 
datów, choćby na teraz tylko do obliczenia 
sił swoich. Zgromadzenie to: Przyjęło za za- 
sade, iż kto jego spraw nie popiera, ma być 
uważanym za przeciwnika zasad związkowych. 
Słaby to początek, za przykładem z Angli 
danym; lecz jak meetingi angielskie, na któ- 
rych Odger i Potter występują, SĄ znamię- 
nami przyszłości, tak i niemieckie związki 
czeladzi są zarodami przyszłych socjalisty- 
cznych dążeń. 

Szwajcarja. Złożony przez władze kan- 
tonalne z urzędu biskup Lachat opuścił już 
Solazę i osiadł w Kantonie Luzanny, w At- 
tishofen, gdzie mu rząd pozwolił zamieszkać, 
byle się nadal nie mięszał do spraw kościo- 
ła i nie uważał za prawnie funkcjonującego 
biskupa. 


Francja. Umysły wszystkich zwrócone 
ku aktowi wyborczemu, mającemu nastąpić 
dnia 27. bm. Orleuniści wraz z bonaparty- 
stami, którzy dla zepchnięcia kandydatury 
hr. Rómusata przed kilku dniami wysunęli 
nieznane światu imię Libmana, opuścili go 
już zdrądliwie, i stawią nowego kandydata, 
bonapartystę Weissa. Nie myślą oni na serjo 
o zwycięztwie; wiedzą, że Weiss na 300.000 
wyborców nie otrzyma więcej nad 5—6 ty- 
sięcy głosów; 0 tych jednak kilka tysięcy 
właśnie chodzi, aby w danym razie, gdy- 
bę pomiędzy Remusatem a Barodetem szale 
prawie się równoważyły, głosy rzucone panu 
Weissowi umniejszyły szęregi głostjące za 
ministrem, i uniemożebniły jego wybor. Jest- 
to ciekawem, że orleaniści w tym razie prze- 
noszą radykalistę Barodęta nad człowieka u- 
miarkówanego, i gorąco oddanego sprawie 
porządku. 

Dia scharakteryzowanią, jak namiętnie 
poruszone były umysły Paryżan w tych dniach, 
zanim W. Rómusat wydał swój okólnik wy- 
borczy, i stanowczo wystąpił na arenę walki, 
podajemy z dzienników paryskich szereg bin- 
letynów, dowodzących, jak  najdrobniejszą 
wiadomostkę uważano za dość znaczącą, aby 
ją podać ogółowi. 

„Około godziny trzeciej pp. Carnot, 
Duclerc, Arago, Henryk Martin i Leblond, 


do których przyłączył się p. Magnin, deputo- 
wany z departamentu Cote-d'Or, byli przyj- 
mowani przez prezydenta rzeczypospolitej, 
który ich wtajemmniczał w położenie i zachę- 
cał do odwiedzania p. Rómusat'a Po rozmo- 
Wie, która trwała przeszło pół godziny, pan 
Thiers namówił delegatów lewicy republikań- 
skiej do pojechania do p. Remusat'a, co też 
rzeczywiście uczynili. Zastawszy ministra 
spraw zagranicznych w domu własnym poło- 
żonym przy ulicy Gabriel, nalegali, żeby 
przyjął ofiarowaną mu kandadaturę, ale pan 
Remusat oświadczył delegatom lewicy repu- 
blikańskiej, że przed powzięciem postanowie- 
nia musi jeszcze z kałegemi się naradzić. 
Nowe posiedzenie Rady ministrów odbyło się 
o godzinie piątej.* — „Ostatnie = wiadości“. 
W chwili oddawania dzisiejszego numeru pod 
prasę, dowiadujemy się, że rząd ulegając ra- 
dom przyjaciół, powziął postanowienit, da 
jące się streścić w tych słowach: „Przyjęcie 
kandydatury przez p. Rómusat'a, zwołanie 
wyborców wszystkich wakujących kolegiów.“ 
Jesteśmy w możności doniesienia, że w sku- 
tek osobistego malegania kilku deputowanych, 
z których wymienimy tylko pp. Langlois, 
'irard'a, Pawła Morina, Labelonye, p de 
Remusat oświadczył stanowczo, że jego za- 
miarem jest odwołanie się do wyboąców za 
pomocą manifestu, i że oznajmi tym wszy- 
stkim, którzy nie wiedzieli o tem, iż jest 
zwolennikiem utrwalenia rzeczypospolitej i 
utrzymaria głosowania powszechnego. 

Hiszpania Wiadomości wojenne z Hi- 
szpanii, koncentrują się w tej chwili około 
zamierzonego powtórnie ataku karlistów na 
twierdzę graniczną Puycerdę. Księża i kon- 
serwatyści opuścili już miasto, niechcąc się 
narażać na barbarzyńskie znęcanie. Tymcza- 
sem przybywają miastu posiłki. Władze fran- 
ceuskie pozwoliły na przewóz przez granicę 
300.000 nabojów i 200 karabinów dla oblę- 
gających Puycerdę. 

Kolumna wojskowa rządowa, złożona 
z tysięca ludzi pieszych, szwadronu jazdy 
idwu dział, rozbiła w dolinie Granadella 
bandę karlistów. 

Ziemie polskie. ` 

Przemysł polski wPrusach Za- 
chodnich. W ogóle przemysł tak w Prusach 
Zachodnich jak i Wschodnich nie znajduje 
się w kwitnącym stanie. Pomimo gorliwych 
usiłowań rządu nie zdołano go podnieść. Naj 
ważniejszą przeszkodą do tego, jak uznano 
to powszechnie, jest istniejąca wbrew wszel- 
kim przyrodzonym wskazówkom szczelna 
granica oddzielająca Kongresówkę i Litwę 
od prowincyj, w których główne arterje pier- 
wszej i drugiej, Wisła i Niemen, zlewają 
swe wody do Bałtyku. Prócz tej najwaźniej- 
szej Rakowicz podaje jeszcze trzy inne przy- 
czyny tamujące rozwój przemysłu w Prusach 
Zachodnich : 1) brak komunikacyj i li tylko 
strategiczne urządzenie kolei żelaznych, 2) 
brak specjalnych zakładów przemysłowo- 
naukowych i 3) brak opału potrzebnego do 
fabryk. Do niedawna wszelki przemysł w tej 
prowincji spoczywał prawie wyłącznie «w rę- 
kach niemicekich. Dopiero w ostatnich cza- 
sach, rzec można dopiero od dziesięciu lat, 
zaczęto przykładać wszelkich usitówań, aże 
hy wytworzyć klasę przemysłową polską, a 
w rzemieślnikach polskich rozbudzić i pod- 
nieść ducha narodowego, któryby zjednoczył 
ich i dopomógłby im w ten sposób oprzeć 
się skutecznie wyżyskującemu moralnie i ma- 
terjalnie wpływowi Niemców. Usiłowania te 
nie pozostały bezowocne, Na ostatnim, a szó- 
stym z kolei, sejmiku gospodarskim pud Sta- 
rogardem, Dr. Rakowicz z Torunia odczytał 
zajmującą rozprawę: „O stanie przemysłu 
polskiego w Prusach Zachodnich. i o spos0- 
bie jego podniesienia,“ z której wybieramy 
następujące najważniejsze szęzegóły. 

W większych majątkach szlacheckich, a 

jest ich 200 w rękach polskich, znajduje się 
36 zakładów przemysłowych : 12 cegielni, 9 
młynów wodńych, 10 gorzelni, 2 browary, 2 
tartaki, t kopalnią węgla brunatnego, 1 fa- 
bryka świec i mydła. Co do mniejszych po- 
siadłości, niestety niema dokładnego wyka- 
zu. Stosunek rzemieślników polskich po mia- 
stach nieco korzystniej się przedstawia, ani- 
żeli dziesięć lat temu. Przedsiębiorstwa pol- 
skie zwolna rosną po miastach. Są już 3 
księgarnie, è drukarn e, 1 bandrl bydła na 
większe rozmiary, 4 handlarzy drzewa, 3 
polskie firmy zbożowe (prócz banków), z 
których firma Mako „skiego i spółka wielkie 
dla handlu polskiego położyła zasługi. Co 
Makowski uczynił dla handlu w ogóle, to u- 
czynił Mieczysław Łyskowski dla zakładów 
pieniężnych; om to pierwszy założył spółkę 
pożyczkową w Broduicy x bank toruński. 
Obecnie spólek takich jest 16, banków kre- 
dytowych 2 (w Toruniu i w Starogardzie), a 
trzeci urządza się w Lubawie. Nadto jest 
jeszcze towarzystwo akcyjne hodowli koni w 
powiecie chełmińskim. Dalej są 4 towarzy- 
stwa przemysłowe i 2 rolniczo- przemy- 
Słowe. 
_ , Podniesienie polskiego przemysłu jest 
jednem z gorętszych życzeń ludzi, co spra- 
wie społecznej się poświęcili. W tym cełu 
męskie towarzystwo naukowej pomocy prze- 
znacza 10 procentów swego dochodu, A żeń- 
skie 16 procentów ma wspieranie wykształ- 
cenia przemysłowego. Używane dotąd środki 
do podniesienia przemysłu są następujące: 
zakładanie spółek pożyczkowych i towarzystw 
przemysłowyći, urządzanie wystaw, nauka 
rysunków w szkółkach niedzielnych i wie- 
czornych, wysyłanie czeladzi na wędrówkę 
d» znaczniejszych miast, gdzie są połskie 
towarzystwa, wszelka nauka robót ręcznych 
u dziewcząt. Dr. Rakowicz uważa, że te 
środki nie wystarczają, i dlatego podaje pro- 
jekt uorganizowania instytucji, któraby osie- 
dlającym się przzmysłowtom po miastach 
przychodziła w pomoc dłuższym kredytem w 
sposób racjonalny, dawałaby również pożycz- 
ki i przemysłowcom rolnym, pomagałaby fa- 
brykantom w wyszukaniu potrzebnego kapi- 
tału i kierowników technicznych, Byłaby to 
spółka akcyjna, któraby weszła w Ścisłe 
spólnictwo z ograniczona odpowiedziatnością 
z popieranemi przez siebie fabrykami t prze- 
mysłowcami. 

Dr. Dominirskiemu, dyrektorowi banku 
toruńskiego bardzo się podobał ten projekt, 
i w przemowie następnej dowodził możność 
utworzenia podobnej spółki. Z własnego do- 


i 


Świadczenia wykazywał potrzębę takiej in- 
stytucji i mówił o sposobie, w jakiby spółka 
taka działać i postępować powinna, 

Prejekt dr, Rakowicza został również 
podjęty i na posiedzeniu towarzystwa mo- 
ralnych interesów i dla zbadania go wybrano 
osobną komisję. Podobno- projekt znajduje 
gorliwych zwolenników — i Prusy dadzą 
nowy przykład umiejętnej pracy na polu 
podniesienia dobrobytu narodowego. 


Kronikg. 


Kurjerek twowski. — Ponieważ > pisma 
publiczne umieścily muie w spisie członków 2a- 
proszonych do Rady artystycznej teatru polskiego, 
oświ4dczam dla uniknieuia łatwo ztąd powstać 
mogących nieporozumień, że projektowana Rada 
artystyczua dotąd nieukoustytuowała się, tem 
Samem jeszcze uie radzi, i tem samem ja niżej 
podpisany w uiczeti niemogłem wpłynąć ani na 
redakcję kartelu zuwartego % teutremi krakowskim, 
ani ua redakcją wczorajszego afiszu teatraluego, 
w którym hymn anstrjacki nazwanym jest „hy- 
miuew uarodowym,* Lwów d. 21. kwietnia 
1573. Kornel Ujejski, 

Bochudzą uas wieści o wzmagającej się 
słabości p. Juliuszą Eawrowskiego, wicomarszał- 
ka sejmu. 

Dr. Ziemiałkowski, powołany wyjechał 
do Wiednia, Odjeżdżając poczynił zarządzenia, 
które wskazują, że na dlugi czas łab ma zawsze 
oddał prezyduuturą w ręce wiceprozyd mta. 
Mieszkańcy dyczakowa zanoszą skargę 
na paua Wilhelma Ratiugera, który: idąc éig- 
dəm Domsów | Daszyńskich darcy ich, malem, 
czarnem i nie drowem pieczywam., Policji sani- 
tarnej do wiadomości ! 

— Koestlicha zaklad uaukowy wojskowy, przy- 
gotowuje do egzaminów wstępnych na miejsca 
stypeudyjne do Litu o. k. zakładow wojskowych, 
tudzież szkoły pionierskiej, inżynierji i db aka- 
demii marynarki, Bliżsagch wiadomości tudzież 
informacji co da wniesienia podań, warunków itp. 
udziela codziennie właściciel zakładu — (patrz 
inserat), 


— W niedzielę jako w dzień zaślubin arcy- 
księżuiczki Gizelli dano wieczorem w^ tòatrze 
przedstawienie galowe, Okna zaś gmachów rzą- 
dowych, ratusza i wielu pomieszkań prywatnych 
zajaśniały światłem. 

Onegdaj o gądz. 10. przed południem 
włościanka z Krzywczyc Pauliną Kotowska, ma- 
jąca lat 33 idąc szkarpami przed gmachem 
namiestnictwa, porodziła przy pomocy pizecho- 
dzącej natenczas akoszerki Debory Herland zdro- 
we dziecię. Chora mrócila następnie wraz z dzie- 
skiem na własnym wozie do Krzywczyo. 

W korytarzu kamienicy pol l, 4 przy 
ulicy Teybunalskiej zualazł stróż Wawrzyniec 
Nizaaty podrzucone dziecią mogąca liczyć do 9 
mies ę:y zawinięte w poduszce, i zaniósł żę do 
policji, Dziecię oddano do szpitalu “Ï zarzędzono 
śledztwy za matką. 

Przed parą tygodniami pojawiłw się w 
dziennikach lista kandydatów do Raty miejskiej 
w miejsce dwudziestu radnych, którzy wstąpili, 
„Poniewał rozeszła. się pogłuska, „że tą dinte. uto- 
żył Wydzial klubu postępowego polskiego, « po- 
głoska ta doszla nawet, do dzienników -więdeń- 
skich, wezwani jesteśmy przez Wydział Klubu 
do stauowczego oświadczenia, iż, w układaniu 
tej listy najmniejszego nie brał udziału i że 
dotąd ta sprawa wcale na posiedzeniach jego 
nia była wziętą pod rozwagę. Lista ta pochodzi 
od prywatnego człowieka, który ją san, bez po- 
rozumienia z kimkulwiek, przy biurku ułożył, 
Złodzieje korzystając onegdaj 2, wybarnej 
sposobności, jaka im się wskutek nieobecności 
wielu osób w domach nadarzała, gospódarowsli 
po mieście i przedmieściach jak u siebie, Prócz 
licznych kradzieży udało im się zaprowiantować 
także na ulicy Głębokiej p. l. 7 gdzie kur, ko- 
gutów i pantarek nakradli bez liku. Mieszkańcy 
tej ulicy tylko z opowiadań wiedzą p istnienin 
straży bezpieczeństwa. 

„Haułki* czy też „hahułki* owe. znane 
Lwowianom zabawy ludowe, które sią odbywają 
w pierwszy dzień Wiekiejnocy o. ł. na placu 
frauciszkańskim zaś o. gr. ua kępie cerki áw. 
Pietnię, tracą z każdym rokiem dawny swój cha- 
rakter, Prócz tradycyjnej pieśni: „o Zelmanje i 
jego rodzinie”, nie już z dawnych nie pozostąło 
zwyczajów. Dziewczęta wiejskie śpiewają dla- 
tego tylko aby potem zmusić stojącyh obok. ka- 
walerów do opłacenia się. W ogóle Świetna te 
ludowa igrzyska, których zródła daleko szukać 
mam należy przybrały inny charakżer a za rok 
lub dwa niebędzie można pojąć nawet ich celu. 


Mianowania. Minister sprawiedliwości 
nadał mdjanktowi sądu krajowego we Lwowie 
Antoniemu Nitca opróżnioną przy lwowskim wyż- 
szym sądzie krajowym posadę adjunkta sekreta- 


| rza Rady. 


Pułkownik 80 pułku piechoty Józef Hoi- 

nold mianowany zosta} komondantem 2 brygady 
piechoty przy 14 dywizji, Gustaw-Adolf Begg 
Klbetsberg pułkownik 41 pulkn piechoty ko- 
mendantem 2 brygady piechoty przy 19 dywizji, 
Erwin ‘Schmelzer pułków, 30 pulko piechoty 
komendantem 1 brygady piechoty przy 17 dy- 
wizji, dr. Robert Distl mianowany został: leka- 
rzem i przydziełony do szpitalu wojskowego I. 14 
we Lwowie. 
Czernio*ce d. 19. kwietnia, Wczoraj 
sprowadzono tu z Wiednia zwłoki śp. metropo- 
lity bukowrńsko-dalmatyńskiego ks. Eugeniusza 
Hakmans (Sokiery) i odprowadzono je z dworca 
kolei Żelaznej do pałacu biskupiego, 

Niewidziany tu dotąd napływ Judności, w 
tym Żałobnym pochadzie udział biorącej, i pra- 
wdziwy smutek, który sią wszędsie objagiał da- 
wał Świadectwa, Że luąż, którego zwłoki tęką 
czcią otaczają, prócz urząłowych godności, żytu- 
łów i honorów musial posiadać inne jegzcże 
własności, ża musiał piastować najwyższą, jaka 
jest godność, ta jast godność człowieka! I waa- 
me, rzeczy Śp. metropolica Hakman: był w ca- 
łem słowa znaczeniu człowikiem; 0h swoją = 
przejmóścią, ofiarność ą i Życziiwąścią pgaraiał 
cala dłtowieczeństwo; w paknienia ddbroczynna- 
kei mi znał różnicy wyznań. ani narodowości, 
zakonnik Katolicki, frotestant lnb żyd, pakając 
do jego sorca, z równą uprzejmością był przy- 
Jęty, pocieszony i obdarowany jak i ahrześcia- 
nin obrządku grecko-oryentalnego. Polak, Nie- 
mieć i żyd byl mu tak mily, jak rudak jego 
Rusin lab Wołoszyn. On był prawdaiwym ojcem 
ubogich, a wszystkie Towarzystwa dobroczynne 
czerpały z jego kieszeni jak z własnej, Nie n- 
wałano go tał za biskupa gr. orgent. lecz ka- 


Łdy,, fakiągokądź wyznania. mówił /0 nim : „nasz 
ia Z Polakami chętnie rozmawiał po pol- 
sku i mile spominał o Lublinie gdzie (podczas 
panowania tam austrjackiego 1795—1809) dn 
gimiazjgrą uczęszczał. Mimo wysokiego socjal- 
nego stanowiska, był człowiekiem bez dumy i 
przyjacielskim, odwiedzał domy urzędników na- 
wet niższych szczebli; widywano go w odwie- 
dzinach u księży katolickich, u pastora prote- 
stantów i rabina. W polityce szedł zawsze Z 
rządem, bo niewając wykształcenia politycznego, 
a do domowych polityków nie mając uajmuiej- 
siego zaufania, tizymał się staraj rutyny i z 
bezpiecznej nie schodził drogi. W ostatnich cza- 
sach rządowi coutralistycznemu przy wyborach i 
krótko przed Śmiercią, przy dyskusji w Izbie 
panów nad bezpośredniemi wyborami — zuako- 
mite niósł usługi. W chęci odwdzięczenia się, 
rząd utworzył dla niego nową metropolię buko- 
wińsko-dalmatyiską | mianował go metropolitą, 
ale i jego i siebie tem skomprowitował, bo 
wzgardziwszy czynnikami kanonicznemi, absolu- 
tyzmem chciał dokonać tego, du czego móżna 
dójść tylko drogą tradycji tysiącletnich, To taż 
ani biskupi dalmatyńscy za metropolitę go uznać, 
ani patryarchat Karłowicki, na oddzielenie epar- 
chji czerniowieckiaj z obrębu tegoż patrjarchatu 
zezwolić chcieli, 0 ayowodywalo staruszka, bo- 
jacego się klątwy patryarchy, że przed ostatnim 
wyjszdom do Wiednia, vkólwikiem zakazal para- 
fom używania tytulatury motropohty i wymie- 
nienia w modlitwach kościeluych imienia jego 
jako metropolity. — Ale i po Śmierci nie prze- 
stał rząd wynsgradzać zaslugi jego dla centra- 
lizmu niesione, bo pomimo  ogóluego zakazu 
£rzebania umarłych po kościołach prezydent 
krajowy pozwolił, aby w katedrze był pochowa- 
uy i murują tam grób, dokąd we środę Z3go 
bm. zwłoki przeniesiona będą. 

Wczorajszy pochód był nadzwyczaj wspa- 
niały, Naprzód postępowały chorągwie; krzyłe i 
bractwa, dalej młodzież szkolna, straż ogniowa 
ochotnicza — dalej około 50 księży parami w 
różnobarwnych bogatych ornatach. Celebrował 
fegnmen klasztora dragomirny ks. Bleżawicz. 
Za duchowieństwem postęp wała Rada gminna 
miasta Czerniowiec, z burmistrzami ua czele. Da- 
lej uiesiono mitrę biskupią, “pastorał i ordery 
nieboszczyka, potem szedł karawan zaprzężony 
Bześcioma końmi z masatalarzem na czele; na 
karawanig spoczywały zwłoki metropolity w me- 
talowej trumnie. Pu dwn stronach karawana 


„ Szli kgiąła w ornatach, którzy cialo na karawan 
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- oddziale 


Wnesii 8. następnie 2 karuwanu do sali pala- 
Domoj na własnych ramionach sprowadzali, Za 
tramuą «szła familja nieboszczyka około 30 osób 
"licząca, dalej urzędy i korporacje, w końcu nie- 
11 czoue maóstwp luwlności, Po obu stronach po- 
"stępował w dwóch„szpalerąch batalion strzelców, 

Na dworcu kolei Żelazuej po odspiewaniu 
powangelji mis] mowę eżarcha i kaznodzieja ka- 
tedraluy Prodan (prezes besedy ruskiej) w języ- 
U ruskim Podczas dalszego pochodu vdśpiowa= 
„10 po drodze jeszcze 6 ewangielji. Cily pochód 
OR dworca do pałacu trwał 2'/, godziuy, Wszy- 
„tie pagórki, balkony, galerje, okoa; dachy, 

Órędy szed! kondukt przopełnione byly ludem. 

3 Jśmy przechodziii koło uaszego kościoła kato- 
icktego, dzwony* milczały; wstydzić musieliśmy 
stę ža naszych pasterzów, SłySŁĄC zewsząd sZ6- 
Mrania j wymówki, że nasz kościl swoją nieto- 
Joraucją upadek, gobie gotuje. 

—, -(0.) Bąchnia 16. kwietnia. Dzisaj przy 
Vardzo lisznem sgromadzenin i *dgłnsie muzyki 
pożegnaliśmy nw dworcu kolei p. Krystyana 
Rapplą, byłego naczelnika pow, który tutaj od 
06 lat sprawował urząd komisarza, Mąż ton nie- 
fospolitych zdolności, charakteru, energii i zau- 
fani był dotąd dusza tutejszego starostwa i za- 
ślużył sobię pa ogólny niekłamauy Szacunek, To 
też przeniesienie jego, bez najmniejszych powo- 
dów, w tymże samym charakterze, do Kolbuszi- 
BY, Dędznej mieściny, wywarło w naszem mio- 
e leałym powiecie przykra wrażenie i obu- 
emie Pomyelano zaraz o deputacji, która się 
Pà udać do p. namiestnika a nawet do p. 

Mistra aprawiodliwyści w tełu_ pozostawienia- p. 

inż Bochni, ala mąż -ten; 76 zwykłą rezygoacją, 

żer) SE ke go los sromotny na stare lata 

sM zacne) żony i dwojga ukochanych 

dada ob dzietek, nie życzył subie tego pod 

śledzić oo. Jednakowoż uie przostauiemy 

tego krok odów, które skloniły wys., rząd do 

ga e 3 

czyniąc ta FR nie omylimy się, że wys. ząd 

formacjach pa ch tylko na falszywych (1) w- 

dectwa, jakie daas? jezuity. Ale takiego Swie- 

stawila, nio oa a ZE p. Ra wyć 
ka r vie, 

miyon Pd literackie, naukowe, arty- 


W Han Francia 
Mowarsystwo literari? Y KAUYKWI, 


idno 


lakie, składające się 
z 20 członków, zorgapi a> jące 
Lorgan: 
przez kapitana Bielawskiego, og, ZE a 


jest 
bardzo zdojny człowiek, Bisa. zwi 
Lwów, z Izby bandlo-|plze 
wej dnia 21. kwiet. | zh; 


Dr. St. Jerzykowski, lekarz w P.zaąriu, 
mydnł (1873) dziełko „O powietrzu w stosunku 
dv odzieży, mieszkania i ziemi*, przeznaczając 
dochód na rzecz Towarzystwa Oświaty ludowej 
w zaborze pruskim. Towarzystwo Oświaty lu- 
dowej w Galicji zasnęło i żadnym hałasem ror- 
budzić się niepozwala. 

= Tygodnik Wielkopolski, drukuje roz- 
prawą historyczną p. t. „Konrad książe na Ma- 
zuwszu i Żakob niemiecki, przez dra Augusta 
Sokołowskiego. 
W Paryżu (1873) na rocznicę czterech- 
setnego jubileuszu Kopernika, nakładem naj 
niejszego Z mecenasów polskich Jana hr. Dzia- 
łyńskiego, wyszło bardzo ważne dzieło p. t. 
„Wykład mechaniki cząsteczkowej“ (Molekular- 
nej) przez Wł, Gosiewskiego, magistra nauk ma- 
tematyczno-fizycznych b. szkoły głównej war- 
szawskiej, laureata Wydziałn matematyczno-fizy- 
czaego tej samej szroły i członka Towarzystwa 
nank ścisłych w Paryżu, Dla czego do tych ty- 
tulów p. Gosiewskiego mie możemy jeszcze do- 
dać i profesora fizyki w uniwersytacie lwowskim. 
Wiadomo, że Wydział filozoficzny naszego w 
wersytetu przedstawił ministrowi p, Gosiewskie- 
go do tej katedry, jako jednego z najgranto- 
wniej uczonych, czego dowodem jest dzieło po- 
wyższe, któreśmy właśnie przeglądali, minister 
nomino al już jednocześnie przedstawionych a 
nominacją p. Gosiewskiego wstrzymał, Czyżby 
miał uwzględnić votum separatum, Nieprzypną 
szczamy i spodziewamy się, że ministerjum uwzględni 
przedstawienie uniwersytetu, Mechaniki cząstecz- 
kowej wyszedł tomu pierwszego, zeszyt lszy za- 
wierający część różniczkową. Całe dzieło składać 
się będzie z dwóch tomów, tom drugi zawierać 
będzie część całkową Mechaniki molekularnej. 
Przedmowa do wykładu Mechaniki cząstwczkowej 
mająca zawierać cel, treść, sposób traktowania i 
historję przedmiotu wyjdzie wraz z drugim „po- 
szytem, który zakończy tom pierwszy. 
Wyszedł nr. 11. Opiekuna Dzieci Na- 
szych. Traść: Ukrzyżowanie Chrystusa (z rycina), 
Zmartwychwstanie Pańskie (z ryciną) ; Na Wiel- 
kanoe (wiersz), Księga zlota przez hr. Borkow- 
ską (dokończenie); Deszezyk wiosenny, wiersz 
przez Wł. Bolzę; Skutki gniewu. Wielkanoc, Re- 
dakcja Opiekuna utworzyła składkę na rzecz 
kilku berdzo biednych dzioci i przyjmuje datki 
najmniejsze ale dobrem sercem ofiarowane. 
Wyszedł z drnku „Źóiór nataw admini- 
atracyjnych w Królestwie Galicji i Lodomerji, 
który zebrał, ułożył + wydał Jan Rudolf Kaspa= 
rok, starosta powiatowy obągnia w Chrzanowie, * 
Jest to pierwsza część trzącięgo tomu obszernego 
dziela, którego pierwsze dwa tomy zostały wy” 
czerpane, w czem najlepszy dowód jego pożyte- 
czności, Ustawy zamieszczone w dwóch pierwszych 
tomach sięgają do dnia 2, lutego 1868 roku; 
ponieważ zaś' od tego czasu tak w drodze usta- 
wodawczej, jak przez rozporządzenia władz wiel- 
ką wydano ilość nstaw, p. Kasparek przeto nie 
tylko uzupełnia zbiór swój pierwotny, ale nadto 
zapowiada także powtórne wydanie dwóch pier- 
wszych tomów. Zbiór teu ma tę wartość, iż wszel- 
kia ustawy i rozporządzenia wydane osobno dis 
Galicji, lob też w Galicji obowiązujące, w Dzien- 
niku Praw Państwa porozrzucane, zbiera niejako 
w jedną całość w alfabetycznym porządku, co 
ułatwia bardzo odszukanie “potrzebnych przepi- 
sów, szczegółhiej dla władź autonomicznych, m 
nawet. i rządowych. 


Wiadomości. społeczno - ekonomiczne. 

W Warszawie przy ulicy Ajeks'ndrji mają 
wznieść 2 Ofiar dobrowolnych Szpital -dxie= 
cinny. Ofiary te przyniosły już sumę 50.000 
rubli srabrem, a więc znacznie więcej «obrano 
jak o nas na ośwjatę lulową. W liczbie powyż- 
szej mieści się ofiara znausj z dobroczynności 
hrabiny A. Putockiej w ilości 20,000 re. Po- 
dobno jn} zapadła tecyzja, Ż6 nowy szpital za- 
liczony «ostania do reędu instytucji publicznych, 
„na Tówni 4 iunymi zakładami” leczniczomi. 

s — Projakń, zalożenia w Warszawie „To- 
Warzystwa pszczelarskiego*, odesłany został jak 
donosi Kurjer Warszgwski do właściwej wla- 
dzy -dla*oceny= 1 zatwierdzenia. Amatorowie 
pszezelniccwa w okolicach miasta Suwałk zamie= 
szkali, nzyskawszy pozwolenie gubernatora, ssas 
mierzają od czasu do czasu odbywać wspólne 
narady i udzielać sobie uwag i spostrzeżeń cd= 
powiednich celowi. Pierwszy zjazd ma się odbyć 
w dobrach Motnle, o trzy mile od Suwałk, gdzie 
się znajduje pasieka z kilkudziesięciu uli remo- 
mych zlożona. Roku zeszlego donosiliśmy w na- 
szej Głaz. Nar. o podniesionej hodowli pszczół 
w jednym z powiatów lubelskiego, należałoby i 
v nas wziąć się energiczniej do tyle korzyści 
przynoszącej gałęzi gospodarstwa i wprowadzić 
w braku własnego wina dawny zwyczaj picia 
miodu. 

— Donoszą z miasta Łodzi w Królestwie 
Polskiem, liczącem do 50.000 ludności 0 zna- 
cznych niepraktykowanych dotąd pomiędzy 


Eg 

"E 
niemieckiemi fabtykantami bankructwęch Waskus 
tek tego kredyt zupełnie ustaje, fabrfkncja do 
najmuiejszych rozmiarów zredukowana, a Smelu 
ludzi pozostaja bez zarobku i zatrudnienia. Są 
to następstwa złych rządów moskiewskich i o- 
gromnegu Ściśnienia swobody indywidualnej ru- 
chu i pracy ludzkiej, 


W jednym z niemieckich teatrów zva- 
nym z Świetności wystawy, w Czasię reprezen- 
tucji «Wolnego strelca“ księżyc z taką prawdą 
i blaskiem wyjrzał z za chmur, Że znajdujący 
się na galerji luuatyk zasnął i zeszedł pa ży- 
raudolu na parter. Drugą senzacyjną wiadomość 
26 Świata tęatralnogu, le zapelaie prawdziwą 
podają dzienniki wiedeńskie, W czasie przedsta- 
wienia „Zbójców* zasłabł nagle pierwszy aktor 
nadwornego teątrn Lewinsky, tak iż odegrać nie- 
mógł słynnej sceny aktu piątego. Reżyszer zmu- 
szony został oddać rolę podrzędnemu aktorowi 
L. Friedrichowi, który odegrał ją z uiesłychanem 
powodzeniem, Cała publiczność grzmiące dał: 
mu oklaski, recenzenci wiedeńscy chwalą go'nad 
zwyczaj. 


O panu Picard, pośle francuskim przy 

dworze belgijskim, opowiadają w Paryżu nastę- 

pującą historyjkę. Przejazd ustawiczny przez 
granicę tam i napowrót tago dyplomaty, tern po- 
dejrzliwszym stał się celnikom francuskim, iż 
otyłość jego musiala mu podwójną w podróży 
sprawiać przykrość. Na jednej przeto z ostat- 
nich przejażdżek zatrzymano go na granicj, © 
urzędnik celny frencuski oświadczył mu, że sią 
musi pozwolić zrewidować, gdyż mają go w po- 
dejrzeniu, iż wypchał sobie sztnczny brzuch dla 
przewiezienia koronek brukselskich z Bełgii do 
Francji, P. Picard, chcąc nie chcąc, mnsiał o- 
kazać EWÓJ medal od zgromadzenia narodowego, 
na któym nażwisko <jego jest wyryte, *dla nni- 
knięnia ataków mniemanego sztucznego brzuchać 

—- Nowe koszule wyrabia. frma berlińska 

Benjamin i Starkman, są one zupeluie odznienne- 
go kroju, przez który nniknięto uciążliwego wkła- 

dania ich przez głowę i połątzonego ztam zgnie- 
cenia, oraz. wprowadzenia nieładu w fryserze.— * 
Wobec mody rozpiętych kamizelek, zmięcie ko- 
szuli było złem, które koniecznie usunąć nale- 
łało. Rzeczona firma przygotowuje zatem koszule 
rozcięte na przodzie aż da.samego dołu. . Wkłn- 
dają się one jak tuźurek, są bardzo wygodne i 

dobrze leżą. Nadto koszule, te mają wiele innych 
jeszcze ulepazeń, które mężczyzni 2 wdzięczno- 

ścią przyjmą. 


=r „Oryginalny złodziej zostało schwytany: 
w tych dniach w Paryżu, Trzymał on w zębach 
Świeży kapslnsz i umykał co tchn starczyło. 
Seliwytany uareszcie przez «dwóch policjautów, 
Tozpoczął energiczną obronę. Naturalnie na tej 
bójce najwięcej sawankował corpus delicti — 
m jest kapelnsz, Złodziejem tym był ogramny 
pudeł, którego właściciel wprawiał w to rabn- 
siowskie rzemiosło, Kapelusznik któremu „pies 
z wystawy skradł owo nakrycie głowy, zeznał 
przed sądem, że to jnź piąty kapelusz ginie mu 
w ten sposńb, 


Kradzież. Dy.ekcja policji w Wiedniu, 
ostrzega miłośników sztuk pięknych, aby nia 
kupowali obrazów olejnych” skradzionych wko- 
„Ściele w Kastel - Ragazznelo "w Trowse: (Priaul 
wes Włoszech), znianowicie: + obraż N, P,-Marjr 
z św. Róchem „i Sebastianem, dengi obriz ów 
Mikolaja z św. Józefem i św. Heteną; obydwa 
obrazy są pędzla słynnego Fejrnnelica z XVgo 
wieku; dalej św, Paweł Tycyana. Złodziej był 
bozwątpienia bardzo dobrym rzęczóżnawcą. 


Gospodarstwo przemysł i handel. 


Rafinerja spirytusu Juliusza Mifsia 
sza notuje spirytna rkfinuwany stopildi BB spi- 
rytna rafinowany z auyłom stopień 67, 


Bank krajewy „galicyjski przy placu 
Marjackim wydaje we owie,  jakoteg. 
przes filję w Brodach Aaygnaty ka- 


51, procentowe za Bdniowem wypowiedzenim 
6 -te 
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Wyciąg s dziennika urzędowego Gasety 
Lwowskiej s dnia 21, kwiettia* 1878. 
Edyktą. Sąd pow. jasielski fwiadamia 
Walentego Łomickiego, Że tegoż zmarły ojciec 
testamentem ustanowili dziedziczką Dembówca 
karator W. Łanickiego dr. Brenczewyki. 


Licytacje. W sądzie pow. Kańcuckim gosp. 
grantowego w Soninie pod 1, 83 w d. 16, ma- 
ja, 15. czerwca i 17. lipca. W sądzie powiat. 
połowy realności pod 1. 57/58 tamże 


| płacą -żądająj 


płacą | aaja 
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w d. 14 maja, 30. czerwca i 4. siergnia, W 
c. k. krajowej dyrekcji skarbowej lwowskiej od- 
będzie się w ekonomącie licytacja przez oferty 
na sprzedaż papieru drakowego dnia 6. maja 
bież, roku. W e. k, sądzie obw. krakowskim 
relicytacje dóbr Kunice w powiecie , wielickim 
dnia 30, maja rb. W c. k. sądzie pow. Uscio- 
czko realności w Tlustem pod nr. 156, ciato 
tabularna stanowiącej, dnia 25. kwietnia i 26: 
maja rb. 


Ostatnie wiadomości. 


Wyprawa chiwińska wbrew ocze- 
kiwaniom Moskali nie idzie tak pomyślnie, 
jakby się im chciało. Naprzód niezwykłe zi- 
mna, jakie w tym roku o tej porze panuje 
jeszcze na stepach turkiestańskich, następnie 
głębokie śniegi, dalej opór wszystkich ple- 
mion muzułmańskich jeszcze do niedawna ze 

Koło posłów bawiących we Lwowie od- 
rzuciło żądanie owego grona, do którego na- 
leżeli pp. Ziemiałkowski, Zbyszewski, Pola- 
nowski, Bocheński, ażeby na zjazd koła po- 
selskiego powołać tyle osób,, wskazanych 
przez owe grono, ile posłów będzie powo- 
łanych. Chcąc jednak to koło dać owym z 
przeciwnego obozu sposób wycofania się, u- 
chwaliło przedstawić zjazdowi posłów wnio- 
sek, :Ż komitet centralny przedwyborczy 
składać się ma z osób, które do sprawy 
kierowania agitacją wyborczą są najzdolniej- 
sze, bez względu czy są posłami lub nie. 
Oprócz tego wybrano komisję z czterech po- 
słów złożoną, do której wezwane z przeci- 
wnegu obozt pp. Kabata i Dąbrowskiego. 
To skłoniło owe grono do zaprzestania dal- 
szych swoich czynności przedwyborczych tem- 
ci więcej, że dezercja w tym obozie coraz 
więcej się szesrzyła, skoro przekonanie coraz 
więcej brało górę, iż nie należy wywoływać 
aey ji w obozie narodowym i nie podawać 
za narzędzie ludziom chcących w własnych 
celach obóz narodowy rozdwoić. 


(|, Zaproszenie, wysłane do posłów, 
jak następuje : 


„Szanowny kolego! Bawiący obecnie we 
Lwowie podpisani posłowie uważają wobec 
ogłoszonej Świeżo ustawy o bezpośred. Wy- 
borach da Rady państwa za potrzebne, aże- 
hy koło sejmowe obmyślalo wcześnie Środki 
do przeprowadzenia akcji wyborczej w duchu 
narodowym. 


„Upraszam przeto niniejszem Szan. ko- 
legę, abyś raczył w tym celu przybyć d. 7. 
b. r. do Lwowa, dla wzięcia udziału w obra- 
dach, które odbędą sig w gmachu teatralnym 
pod L 14., 6 godziatg Jłzej przedpołndniema. 

„Uchwały koła nadadzą niewątpliwie 
ruchówi wyborczemu jednolity kierunek, któ- 
ry w dzisiejszem położeniu jest nieodzownym, 
jeśli dążenia nasze narodowe pomyślnym ma- 
ją być uwieńczone skutkiem. 

„Taszymy, że Szan. kolega nie odmó- 
wisz swego uczestqiciwa w tych tak waż 
nych wobe! chwili naradech. 


„Lęów dnia 19, kwietnia 1873. 
„Badeni Czenkawsk, 
cław, Halleri 
tak Mapai 4 
ski, Ser watowski, Skwarcsyński, je 
ski, Szemelowskt, Szeptycki, Tarnowski Jan, 
Teitmajer, Zorosjewidz Eni. Weressczyński." 


Deiennik Polski zaprzeczał naszym do- 
kłudugnt wiadomościom o bliskiem zamiano- 
wani, dr. Ziemiałypwskiego ministrem cen- 
tratiscycznego ministerstwa. Nazywał to o- 
szczerstwem, miotanem na prezydenta mi 
sta Lwowa. Cóż teraz powie, jeśli p. 
miałkowski obejmie tekę w chwili gdy unie- 
wężniogo mandati delegatów galicyjskich ? 
Zapowiedział to bowiem hr. Gołuchowski na 
sobotnem zebraniu, iż prezydent Izby niższej 
Hopfen, postanowił to uczynić. 


Z Jaworowa donoszą mam  telegtatem, 
że miasto było w niedzielę iluminowanem 
na cześć zaślubin ancyksiężniczki Gizeli: 


Z Wiednia telegrafuje nam jeden z de- 
putacji wysłanej przez handlową Izbę Iwow- 
ską, o łaskawem przyjęcia jakiego deputa- 
cja doznała u cesarza i cesarzowej. 

Dostaliśmy także wiadomość telegraficz- 
ną z Kopeczyniec gdzie równie świetnie dzień 
niedzielny obchodzono. 


brzmi 


Nadesłane. 


aka Aru Aim, r EWMAM NM LO ia ka 
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Tełegramy Gazety Narodowej. 

~ Wfedeń d. 21 kwietnia. W czoraj 
w południe odbył się ślub arcyksięzniczki 
Gizeli podług ułożonego programu w ko- 
ściele Augustynów. Ślub dawał kardynał 
Rauscher, O`godzinie» 3ciej nowożeńcy 
odjechali ma dworzos zachodni; dokąd 
odprowadzali ięh_ cesarstwo, następca 
tronu i rodzina domu cesarskiego, <nini- 
strowie i damy £ arystokracji. Na dworcu 
zgromadziła się liczna igkność. © go- 
dzinie czwartej nowożeńcy odjechali do 
Salzburga, gdzie przybyli kóło! północy. 
Salżburg był uroczyście  przzozdobiony. 
Recepcji nie było. 

Wiedeń a. 21 kwietnia. W izbie niż. 
szej prezydent ogłosił, że galicyjscy po 
słowie, którzy dotąd nie usprawiedliwili 
się z awej nieobecności, utracili manda- 
ty do Rady państwa i do wspólnych de- 
legacyj. 4 

Prezydent, ministrów, potem zawiado- 
mił Izbę, ił uroezyste zamknięcie sesji 
nastąpi dnia 24. kwietnia przez cesarza 
osobiście. 

Wiedeń d. 21. kwietnia. Na dzisiejszym 
targu było galicyjskich wolów 1246, razem z 
innemi 3055, sztuk, płacono 34—36 zi. za 
cetnar. Targ był ożywiony, 

J. Kraysetofowiec, 
Caffe Stierbóck Leopoldstadt. 
=_e 
Przyjəchali do Lwowa d. 19. kwietnia, 

Hotel Europejski. W. Jankowski z Ro- 
sochowaćca, W. Papara z Kótkorza. J, Scbaffel 
z Wiednia, T. Nosalski 2 Wiednia, 

Hotel Angielski: M. Czajkowski z Żerawy. 
W. Jełowicki z Myszkowic. E. Romanowaki z 
Okopu. E. Waygart z Macoszyna, F. Bebaraki 
z Wiednia, M. Stres z Baczyny. B. Przygocki 
z Moskwy. 

Hotel Zorza. B. hr. Komarnicki 
wa. T, Konopka z Mikuliniec, H. Makomaski z 
Kielbowa - B, Mekomaski z Kongrerówki. GŒ. 
Wierciński z Kongrasówki. E. Kroz z Wiednia. 

Heteł Langa- M. Gojaw z Czerniowiec. 
F. Horak z Wiednia, 


Z Saso- 


Pociągi kolejowe na głównym dworcu 
Karola Ludwika. 


(Podlug zegara lwowskiego.) 
Przychodzą 
rakowa do Lwowa o g. 5 m. 57m. rano, 
3 » 9, 45 wieczór 
> „ 10 „ 50 rano. 
z0Czerni wiec - a 10 5 43. wieczór. 
v " » Sp 58 rano. 
. . n 3 p 45 popołud, 
aBrodów i Złoczówa , „ 10, 58 wieczór. 
[= . mi 4, 18 ram. 
- . » 4, 3 popołud 


Karza Giełdy wiedeńskiej 


— SL: 1813. 


= = 

 Włegeń. Akcje franko austr, 138.50. W- 
gierskie fred yt. 182—, Angio-austr. 289,50. 
er 249,5. Kolei Karola shed. 227—, 

j siędmiogr. 172.—. olei półudu. 191,25. 
Kolej Alfólda 170. — Kolei Bltowky 545.50, 
Kolej [wowsko-czerniow. 158—. Węg.Nordost. 
148. 50. Kolei połnocnej 19050. Kolei Rudolfa 
167.—. Węgieska Ostbahu 123.50. Kudemnzacj. 
galicyjskie 78,—. Losy z roku 1864 14250. 

Akcje kolei koszycko-oderbergskiej 173 —. 
Aagku obrotowego 214.—. Losy tur, 1375. 
Bkcje banku budow. 27250. Kolei patństwow. 
386.50. Banka związk. 364,—, Losy węgier. 
116.75, Ros. banko. rent. hyp. 264. —, Kolei Nad’ 
dniestr. 000.00. Rubel ros 1.47 /,. i 
mdłe, 


Akcje kred. 332.—, Anglo-sustr. 292.— . 
Unionsbank 250.25. Kolej Kar. Ludw: 228,—. 
Kolej połudn.]192.25. Frauko-auetr. 139.25. Lo- 
sy z 1860 roku 102.50. Napoleondor 8.71—. 
Tramway 380.—. Uspoaohienie: resone. 

z dnia 19, kwietnia 1873. 

Berlin. Ruble papier. 4% Akcje kredyt 
208.7/,. Lombardy 116.%/,. Galizier 104 Y, Ke- 
lej państwowa 206.*/,. Rumuńsks 46.'/,. Bank- 
noty anatr, 91.75/,,. losy 1864, 0000 Usposob: 
| cug 


Wszystkim cierpiącym zapewnia zdrowie i siły bez lekarstw i koszcza 


Revlaescióre du Barry 
Z LONDYNU. 
Wszystkim Gioryiącyta przynosi zdrowie cudowna Reralescióre da Barry, która bez medycyny i kosz- 


ów usuwa cierpienia Żołądka, nerwów, piersi, płuc, wątroby, gruczołów, błony śluzowej, pęcherza, merek i 
organów oddechu, jako to: uberkały, auchoży, astmę, kaszel, niestrawność, zatkania, biegunki, bezsenność, 


bezsitność, hemoroidy, 


modną puchlinę, gorączki, zawroty głowy, uderzenia krwi, azum w uszach, midsości 


itp. nawet podczas ciąży, — nakoniec diabetes, melancholię, schudnięcie, renmatyzm, gośtiec, blednicę, 


Oto wyciąg z 75000 świkdectw o wytecteniu chorób, które urągały 


Certyfikat Nr. 74.670. 


wazelkim lakarstwom : 


micdsń 13. kwietria 1872. 6j 


Przed 1 miosiącadwi znajdowałem się w stanie najopłakańszym, Cierpiatem bole piersiowe i nerwowo 
uchnąłm z dnia na dzień, i przez dłużazy Gzus byłem przeszkodzony w mych etudjąch. słyszałam o pań 


skiej ondownej Itavalesciðre, począłem ją zażywać, 
wyzdrowiałem zupełnią i wzasocnitem 


i mogę pana zapewnić, Że po l-mhieśięcznem używaniu je- 
się, tak że bez ładnego tlrłenia rąk mige pisać. Widzę się spowodo- 


wanym, to stoaunkówo tanie i smaczne pożywienie jako lakaratwa wszystkim cierpiącym zalecić, i zostaję 


2. uszatowaniem. 
Certyfikat Nr. 73.668. ke 
Daigki doskonatej maczea, siostra woja, 
poborem pożitówym pr. E funk 
Pi +i Noway £ ok 
Certyfikat Nr. 73.704. 
, Podiaraż spożylom jn? kupioną ód paua 
Lulągika | 
Makim -~ 


nisi 


Przil ep, poczta 


Reralescióre An fu 
giosłrawaości, prasl apisan Parc, 


r 


Gafhrjel Deschner uczeń wyż. szk, handl 


Mittrowitz, 30. kwietnia 1871, 


która cierpiała ua nerwowy ból głowy i $ jdai 
się na drodze polepszenia po zażyciu 3 fntw, Zarazem poewalam sobie wyraszać par wy zzenaOŚĆ znajdaje 


śayktej Roralagciare, 


ipraszać pana uprzejmie, abyś mi za 
2 obszórną imetrukcją zażywania tw mapa + 

"Mikostaj O. Kostit 
Holleschan na Morawie, T 


èh mi wielką ul awila w 
s preytiać żii domo 3fanty y Bevales- 
Jbzed Ro pp czek, ldkniezg. | 


Bevalescitre du Barry pożywniejsią jest od mięsa, Ù opróog tego esscządzą, więcmi. ud. 50 gi 
tA pół fiata 1 ił, ÑO c, xa 


na lekaratwach. 


“ 
WIEDATU 
w.poragdnych aptakach į kłępach 'kęręsta ych. 


lub pobraniem pocztowem. 


au tu 1. E. Bulsiewicza, w 


n Józafa v. Török; w JE: 
wte: u J. Belaitiera ot 
wIarnewie: n à. 


Barry du Bąrr 


jugzkąch dasz 


w Biakef  n zytakarza Erich Kaler. w Bochni 
Bredąch: u M. 8. Franzosa 
orłam, w Czarnieoweach. u Alia, s kapt obw. iu lgaacego 

meyer; w Kełkeomyj: n J. Sidorowicm, w Krakewie: u Józefa Trauczyh 
Żyj IE A aptekarza, n Piotra Mikolascha api 
a ara habatha, n Julinaza Raisas i n Jakóba Baięww w Linyw 


Tarnepsiu. u 
Tenczyna spt. pod Aziolem i n W, T. A. 


tekaraa, eopolda 
aP. 


iu Franciązka Reiaaa, ©, k, salirarnego 
1G firiinspanza, aptekarz łot; 
Brzańnih> w Graza u bcaa 
lozyńskii ro 4 _WA ewie: t 
"Rotlendóra, a E W. Królikowakiegoy 
Erben: w Posza1e 


jo; a Macao 
A. Buchełta a k, spieko -*% 


ańsze źródło > 


Eto kupi chustkę w magszynie moiu nie liczą WW 4 upięcie jej na zarzutkę o 
elegancką. 


Najti 


poleca magazyn towarów modnych i płócien 


i najwiekszy wybór francuskich i berlińskich, „Se, 
EE, ch Chus ek najelegantszą zarzutkę 


mana Wojczyńskiege we Lwowie, 


ulica Halicka nr. 11. 


ona świeżych Goral PASSE WE a = 60 1. u 70, poleca nowo urządzony Główny skład Nasion 
ant wied. p „ 36-- » 40 — 7 45 i r 50. 
Buraków pastewny ch" iesii idm olizyka TEOFILA LUCHK IEGO 
deborowych i najlepszych gatunków 2136 1—? 190 funtów zkr. 50. — 1 funt o, pt — 56 et. przy placu Halickim obok Banku hipotecznego 1 


Do dnia 24. kwietnia nadejdą wszelkie 


WODY. MINERALNE 


ze źródeł krajowych i zagranicznych 


do handlu Karola Bałlłabana 


we Lwowie, ulica Halicka pod Złotym Kogutem. 
Zamówienia już się przyjmują i będą najstmienniej natychmiast wy- 
2118 2—8 


konane. 


PŁUGI różnego rodzaju — ruchadła. 

©BSYPNIKI, plewiacze, znaczni: 

ki, podskibowce, extyrpatory. 
grabie i spychacze, 


ZE ZCZ ZETA E 
Podziękowanie. 


Kamerdyner 


Dotkięta pajpoleśniejszym w życiu ciosem wzdolniony do robót tapicerskie, fryzjerskich 


i zapuszczenia „podłóg, poszukuje miejsca = 
kraju lub zagranicą. 

sty uprasza pod lit. NE. 
ach, poczta Redki 


TOPINA SENAO 
PRODUKTY FARMACEUTYCZNE 


a Fabrykl 
pp. Montreuil. braci et Comp. 
w Clichy la Garęnne pod Paryżem. 
CUKIERKI CYTWAROWE, łatwe do 
zużycia dla, dzieci, nięzawodny Środek 

przeciw robskom. 
MAGNEZJA ANGIELSKA HENRY'S 
sizio skuteczną, przyjemnego smaku. 
SEPSYNA „i PASTYLKI z PEPSYNY, 
; przeciw chorobom żołądka i tradzące- 
mu trawieniu. 1802 16 - 28 
SEIDEIFZ-POWDERS z etykietami an- 
gielskiemi po cenach nadzwyczaj nizkich, 
We Lwowie i w Krakowie w apte- 
kach p. P. ARE i Zrauczyńskiejo 


bo utratą najdroższego męża i ojca moic 
nojdrółeych dziatek ś. p. Władysława Borz” 
kowskieg o zarasta oby ię wynyc waka 

savzytnepm współeziciu, jakie raczyła Okaaai 
szanowna ludność miasta ze wszystkich sta. 
nów oddaniem ostatniej posługi zmarłenu 
orętazej , wdzięczności 


siarki i żniwiarki, 
MEOCARNIE, młynki i wialnie 
ma w znacznym zapasie według najlepszych 
systemów, fabryka maszyn 


e Werner & Comp. 
wd Lwowie, Nowy Świat |. 25, 
ik = 


w Pohor- 


r l— 


P. 
21 


zytoy, dla, ni 
dainy dowód czci obywatelskiej, pospieszamij 
złożyć nimiejszem najserdeczniejsze podzięko- 
manie: wszystkim: którzy raczyli wziąść udzial 
w pochodzie żałobnym, a w y szagóliioj prze-|j 
Wielebpemu dusbowiedutwa, plone ragzyko bez 
intoresownia wsiąść udział w pochodzie Żało- 
bnym, Wyeol buid, szanównema oby- 
watelstwu miejskiemu i szanownemu 

szenią młodzieży kandlowej, którego e 
prezentapci fugi W ST 
zmarłego. Końctymy, wołając z HM Sia 
„Bóg zapłać”, 

Lwów d. 19. kwietnia 1878. 

Wdrięczna do agonu 


Henryka Boczkowska, 


wdowa wraz z dziećmi 


Ekstrakt mięsny Tarm Liebiga 
z AFRY-RENTOS (w poludu. ryza 


Najwyższe wyszczególnienia na wystawach 


w Paryżu 1864, — Hawrze 1868, = Amsterdamie 1869, 
Móskwie 1832, = Łyonie 1832 i w Paryżu 1872. 


Jedynie prawdziwy tic mn wła rórotowsn of piszę, 


EE pi 


Sklad Ńurtowny u korespondentów Towarzystaa : 
JOSEF VOIGT & Co, Wien, (1m schwarzer Hund; Hóben Markt, No 1). 
KLOGER © SORN, Wien Schottengussć Nr. I. 

Dalej dostać można u Drognistów * 1656 18—48 
PEZOLDT 4% SUSZ, Drognisien, Wien, 
RAABE BR Droguist, Wien, Bńckerstranse No L 
A., © K GA R, Wien, Wieden, Hanpistrasse No T. 
Jskoteż we wszystkich większych aptekach, haudlacjy korzeni i dolikatasów. 


KAROLA. BERCK, misi alizee Nr., 6. 


la Auni Wękiar. 


Z Ruckers; Q Mihinga. 


Już nadeszły ws 


świeżo mi 


Sól morska i Kreuznachska (do 


N 
N 
N 
y 
N 
M 


N 


sm 1 


T 
y 
; 
| 


aa E 


et Z 


irda oc Towarzystwa ddabiga w Lond, 
We Lwoyię do nabycia u 0. T, Winokiąca, A. Wernera, 


Bataa Goniessy S) 
dio Ammie, 


Zabawck dziecinnych. 


RÓL 
4, ciału 


a można we Lwowić w składzie mat. 
aptecz. i apt. p. „Pan Mikolaseh, i wanpt. pp' 
isora i Ruekera, W Krakowie w obydwu 


e 


i 
| 
i 
kaje posady. Bllżmą wiadoniołć udzieli poczta) s 
U Kąpiele siarczane 
PP. GRIMADUET % C. 
posiada sztuki ska; wzmacnia wyczerpane w oddalone, otwarte będą 
ciw bladacace, 
wych Gości jest potrzebnem. 
O wczesqe zamówienie pomieszkań uprasza się pod adresem: 
sj ndżć się p to wprost do Zarządu kapieli, 
npt, pp. J Tvauozpńskiego W. Redyka, W 
pp. J. Mrozowskiego, Ferd. Aug, Gallego i Lud. będą, Ao Sa Kapiele po zniżonej cenie, 2180 1—6 
Adr. Piatt & Comp. w Nowym Jorku. 
$ wydaje we Lwowie i przez Filie w Krakow 
anawcze wyroki i pelecenia w niezliczonej ilości. 
„zt. 350 
Kombinowana kosiarka i żni-” 


Ekspedytor pocztowy | 
«graminowany i raprzymęgły J. KK. poszu-| = -bma 
Herodenkn. 
Pame i W LUBIENIU 
! D | 
aptekarzy w Paryżu. d : à i 
* Jest to ni ma środek toniczny, Jaki trzy mite da Lwowa, a jedną mile od 'staęji koleji żelaznej w Gródku 
organizmy i trem zubożałą. Zalecany 
przes najzaskć dnia 20. maja 1873. 
Zarzad kąpielowy postarał się o wszystko co do wygody wano" | 
Szybkowózż pocztowy odchodzi ze Lwowa do: Lubienia a z tamtąd yi 
dalej a Sambora jakoteż i c. k. Biuro telegraficzne jest w miejscu. 
„Za 
kąpieli w Lubienia przes Lwów 
Ktoby sobie życzył mieć kąpiele przywiezigne do Lwowa, raczy 
Chorży, zaopatrzeni świadectwem ubóstwa którzy 
Brodach w apt. p. Franzos. W Rzeszowie vept.Ę dla kuracji przed 36. cCzerwtem i po 15. sierpnia przy- | 
p. Schsiter, W Warazawie w skladacli mat. apt 
1838 19— pacos 
TE ź 3 Í 
BUKEYE d -Ces. król. uprz. galic. akcyjny: 
reana tono $ BANK NIPOTECZNY 
porówzknia z kombinowanómi! W Austrji, We- 
grzech jes bee OB ok A 7 za- 
dowoleniom | Świadectwa, pochwały, rzeczo- s P 
amea "nietieza Czerniowcach i Tarnopoln 
CENY: i 4 
osłarka (Nap Moda), od dnia i lutego 1873 r. 
niwiarka z przyrządem do odkła- 
dania i grabiaini 4 
wiarka . GOO) 
Do każdej maszyny dodają się części rezet MYGNATY KU j | p 
wowe i dwa noże. 
Josef Oester- 


Jeneralna_Ajencja : 


5 procentowe wypłacalne za 8 dni 


reicher, w Wiedniu, Akademiestrasse 3, - 
W Galicji pzyinują iecnia; PE. Kra. 5 14 $ 
E aa T a | 2 » » „AŻ v | EB 
3 
Zastrzega się przed naśladowanie m! Ka- 6 »” ” » 30 no ER 
na asopatrzona jest naszą firmą: s | FS 
uż Plait & Co., Poughkee- A 1 " 3» „ > 
1940 8—24 i 


"” » 2 

Wszystkie Aey aii kasowe przed lem 
lutego 1873. w obieg puszczone, oprocento- 
wane będą 

od dnia 1. lutego 1873 r. 

o ‘h procent wyżej z zachowaniem dotyth- 
Pau terminów "wypowiedzenia. 

Lwów, 20. stycznia 1873. 
Dyrekcja: 


PANTAI INYROP 


Nafć p. Dełangrenier w Paryżu 


50 lekarzy szpitalów Päryzkich , 
profesorów fakultetu medygżnego, 
świadczyło skuteczność i wyższość tego 
lekarstwa nad wszystkie ione, dla wyle 
czenia katarów, grypy, zapalenia gardłaj| 
i gan w Paryżu przy ulicy Richeliet 26, 

e Lwowie w aptece p. Mikolnach 
iw yh ri p. Kosteckiego; W Brodach w tj 
M. Kulak; w Warszawie w składach mater) 
aptecznych pp. Gallego i Spiesta; w Kijowi 
zie materjatów LU zi pp. braci 


por 


STEWNIKI szerakorzutne i rzędowe, kto” 


KKKKAAMKAKAKKADAMA 


krajowe i zagraniezne naturalne 


MINERALNE WODY 


sprowadzane bezpośrednio se sdrojowisk, 


i inne, są przez całe lato do nabycia w haadlu 


we Lwowie, ulica Krakowska Nr. 150. 


Magazyn towarów 
galanteryjnych i norymberskich 


k O O r 

F. Bukowskiego i Spół. 
w Przemyślu, 

zaopatrzony zosteł w wybór Kapełuszy damskich, Parasoli i 
Paragolek , Kkolnierzyków, Krawatek damskich I mez- 
kich, Firanek gipiurowanych, Serwet i Kap wełnianych 
na łóżka, garniturów bielizny atolowej, Chustek do nosa, 
Beduinek i Chustek wełnianych damskich, Galanteryj 
i Biżutóryj damskich i męzkich, Mydeł i Ferfum , oaz 


Zlecenia zamiejscowe załątwisją się odwrotną pocztą. 


LECZĄ SIĘ SZYBKO I RA» 


f 
sé 
| 


EKONOM, 


Polak teoretycznie i praktycznie wykształuo. 
ny w agronomii, dobrze obznajuniony z wi 
terynarją i wszystkiemi machinami tolnicz 
mi, z eluhnemi świadectwami 
Eotiendacyjne 

lieji lub w Królestwie Polskiem. 

Uprasza sie pp poszu 

pod lit. K, Fk. poczta 5 


Maaz plócien I (OWATÓW MOŃNYCH 


pod timy 


m Obwieszczenie, J. P ietrosch i Npółka 
| grece, FL Montis ih J. L. Singer i Spólka 


dzivach publiczna Micytacja, nasktórej zaleglo 
klejnoty, srebra i insefanty sprzedawane będ 
Lwow d. 15. kwietnia 16 2096 1—. 


DEIZWSDZOZIO SZEPT. 
BALSAM BILFINGER | 


doświadczony środek przeciw 
reumatyzmowi i podagrze. 
Do nabycia wa Lwowie w aptece 


Węgierską korońą* J. Piepes 
A 2093 1— 


we Lwowie, przy placu św. Ducha l. 11 n. 
poleca w wielkim wyborze 
najnowsze zagraniczne wełniane | 
materje na suknie damskie, 
jedwabne szczególnie w czarnym kolorze; 
Bareże, żakonety, grenandiny i  perkałe; 
Obficie zaopatrzony sklad 


płócien i bielizny stołowej, 
ręczników, serwet, chustek do m. „s8, piki, 
dymek, chirting, firanek do okien; 
Dywany angielskie i dywaniki na łokcie, 
kapy i serwety gobelen i rypsowe 
Materje na meble 
ryps, kreton i perkal; 2050 4—8 
Chustki, szale i pledy wełniane, pończochy, 
skarpetki i różne inne towary; 
Koce białe Grafenbergskie 
do kuracji bydropatyoznej 
po cenach bardzo umiarkowanych. 


pod p 
przy placu Bernardyúskim: 


zelkiego rodzaju 


apełniane 


kąpiel) jakoteż Pastylki Bilińskie 


Karola Schubutha 


A EEEE 


j 
i 


PERFUMERYA WIKTORYA 
RIGAUD & C" 


ULICA VIVIENNE, 8, W PARYZU 
Dostawcy zabrewetowani 
J. K. M. KRÓLOWEJ HOLENDERSKIE! 
i wielu innych panujących dworów 


Rynek |. 2, 
NOWOSCI KAŻDEJ PORY ROKU 


Specytinie zale cane soken dhap e b wsbwigjną gorowalnię i przywiędującym 
wagy So wywornych perfu, 


WYTWORY z YŁANGYŁANG WYWORY RÓŻNE 
Extrait Unona odoratissima wytwor | w 'POLUTINE 
| sprowadzony z Manilli i przygotowany rwa wide Losletówe y kwiatów Algio 


specialnie w naszej fabryce. akich * Tulo 
EXTRAIT D'TLANGYLANG MYDŁO MIRANDA 


2099 1—3 


BOUQUET DE MANILLE 
MYDŁO YLANGYLANG EXTRAIT DE KANANGA 


WODA TOALETOWA YLANGILANG 


HEMOROIDY 


przez dystylacyą Pirus Japonica. 


DYKALN TE. POMADA YLANGYLANG 


Rex niebezpieczeństwa wpędze- 
mia wewnątrz 1811 11—52 
przez użycia Pigułek zo Scordium 


Dra. LEBEL w Paryżu. 


Ulica Latayctte, 113 Cena 3 i 4 fir. 
Wu Lwowie w apt, p Mikolusch; 
w Krskowie w apt. p. Trauczyńskiego; 
w Mrodach w apt. p. Kallak; w Pozna- 
niu w apt. p. Dra Mank i'e wic za. 


SBE EPALE OFRET SRABUA - 


Losy miasta Krakowa. 
Główne wygrane 
zr. w.a. 40.000, 35.000, 20.000, 15.000 itd. 


Najniższa wygrana zir. 30. 


Najbliższe ciągnienie dnia 1. maja 1878. 
sprzedają 


OLIWA TLARGYLING 
FIXATORY TLANGTLANG 
POUDRR DR RIZ TLANGYLING 


Bieli i udelikatnia płeć. 


Przeciw wypadaniu włosów, pobud: 


alność, miękość 1 połysk, 


/ we Lwowie: ©. k. uprz. gal. akcyjny Bank hipoteczny i Filje jego 

Š w Hrakowie, Czerniowcach, Tarnopolu i Samborze. 
jm 

W Wiedniu: Bank- und Wechslergeschiift der Nieder - Oestemei- 

chischen Escompte- „Gesellschaft. pa 

a 


u y Galicyjski Bank krajowy e Filja jego w Brodach. 
EE A 


O ORA 


r 


Zesoków liliowego i głowiastćj sałaty ła” 
godzące i udelikatniające powiwkę cielesną. 4 


Perlumy do chustki donosa wytworzone 


EAU px FLEURS bs LYS RIGAUD 


OLIWA 1 POMADA MIRANDA 


p? włosów nagłowie, nadając im deli- 


najnowsze wiosenne materje wełniane 
na suknie damskie 
poleca w wielkim wyborze po cenach bardzo umiarkowanych 
handel płócien , towarów bławatnych i gotowej bielizny 


Braci Karola i Jnljana Schayer 


uliea Karola Ludwika Nr. 3. 
ZMZARARAARKAANA A 


Chustki i Plaidy, 


186 8—8 


DOW way, Głaz annans ha 


I A Radi wiadzalny Tedi właścicieł i odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański, 


Marcińczyk. (30 12—12 


' Bielizna stotlowa. 


ZOJ | 


siy 


NETA 


Z drukami „Gazety Narodowej" pod zarządem A. Skerla, 


